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GD Frawiodczemie rzeczmóikkea Rządu Polskiego 


Jugosławia uchyla się 


od przyjętych na siebie obowiązków wobec Polski 


Haniebne postępowanie kliki Tito wywołało słuszną decyzję Rządu Polski 


WARSZAWA (PAP). W dnin 
8 lipca br. sekretarz gonsralny 
MSZ ambasador Stefan Wierh, 
łowslsi przyjął ambasadora Ju- 
gosłamii w Warszawie p. Pribi, 
cerica, któremu zakomunikował 
co następujs: 

„Rząd RP stwierdza, iż w 
przeciwieństwia do strony pol- 


Nowe 
umowy posnodarcze 


W tych dniach w Moskwie 
zostały podpisane umowy han 
dlowe o charakterze trzysitron 
nym. Pierwsza pomiędzy Pol- 
ska, ZSRR i Finlandią. Druga 
między ZSRR, Czechosłowa- 
cią i Finlandią. 

W systemie transakcji wią- 
zanych, najprostszą i najczę 
ściej stesowaną jest umowa 
dwustronna, w której jeden 
kraj udziela drugiemu towa- 
rów, jakie ma na eksport, na 
rasadach wzajemnych świad- 
czeń 1 korzyści. 

Umowy dwustronne nie za” 
wsze jednak mogą być stoso- 
wane. Dzieje się to wtedy, gdy 
jeden partner nie może dostar 
czyć towarów, jakich potrze- 
buje drngi partner. Włączenie 
się do wymiany trzeciego part 
nera, zwłaszcza jeśli to jest 
partner rozporządzający wiel- 
kim notoncjałem produkcyi- 
nym i wielkimi możliwością- 
mi nabywezymi, może w ta- 
kich wypadkach ułatwić nsn- 
nięcie trudności i umożliwić 
zawarcie transakcji Korzyst- 
nej dla wszystkich stron. Na 
przykład: Polska potrzebuje 
tłuszczów utwardzonych i psze 
nicy. Finlandia potrzebuje wę 
gia, ale nie rozporządza towa 
rami nam potrzebnymi W su- 
kurs przychodzi umowa trzy= 
stronna, z udzialem ZSRR. 

Związek Radziecki zakupi 
od Finów budulec drzewny | 
wyroby z niego za ogólną su- 
mę 80 milionów rubli, Polsce 
dostarczy potrzebnych jej tłu- 
szczów przemysłowych i psze- 
nicy w tej samej wartości, zaś 
Polska wyśle do Finlandii wę 
gia za 80 milionów rubi 

Ta korzystna transakcja mo 
gla dojść do skutku przede 
wszystkim dzięki udziałowi w 
niej Związku Radzieckiego. 
Wysoki stan produkoji prze- 
mysłowej ZSRR z Jednej stro 
ny i wielka chłonność rynku 
wewnętrznego z druglej, po- 
zwoliła na donelnienie wzaje 
mnyeh potrzeb 1 na zrealizo- 
wanie tej transakcji wiązanej. 


Dia Polski dostawa poważ- 
nych ilości tłuszczów utwar- 
"dzonych, które służą dla prze 
robów przemysłowych jes 
ezczególnie korzystna, gdyż tłum 
szczę te zastąpią nam kopre, 
którą sprewadzaliśmy za dola 
ry, Jednocześnie Polska O- 
trzyma pszenicę ze Związku 
Radzieckiego na podstawie no 
wej umowy. 

Podpisanie tranaakcji trzy- 
etronnej pozwoliło równocze” 
Enie bliżej romatrzyć wzaje- 
mne potrzeby 1 możliwości wy 
miany towarowej między Pol 
ską 1 Finlandią, czego rezulta 
tem jest zawarty równocześ- 
nie układ dwustronny polsko- 
fiński, który daje nam miedź, 
papier, celuloze, koncentraty 
cynku itd. w zamian za wę- 
glel. 

Wzajemny obrót wynieść 
ma 13 milionów dolarów. 


Układ polske - fiński, za- 
warty w Moskwie, jednocze” 


śnie, lecz niezależnie od ukła- 
du dwustronnego jest dowo- 
dem, że układy wielostronne, 
jeśli oparte sa m: zasadzie 


Jugosławia od dłuższegc 
czasu sysfomatycznie nie wyko 
nuje dostaw podstawowych to- 
warów, przewidzianych w umo. 
wach handlowych  polsko-jugo- 
słowiańskich. 
Mimo podpisania 
nich kontraktów, dotychczas 
nie została rozpoczęta dostawa 
miedzi i z przewidzianych umo. 
wą 500 ton nie dostarczono 
dotąd nie. Dostawy koncentra- 
tów płowiu, które Jugosławia 
zobowiązała się wykonać jesz. 
cze w roku ubiegłym, w 05 


skiej 


odpowied. 


W sali kolumnowej Domu Radzieckich Związków Zawodowych — u trumny Georgi Dymitrowa pełnił 
honorową tow. J. Stalin wraz z członkami Biura Politycznego WKP (b). (Od lewej): tow. tow. L. Beria, G. Mah 
flenkow, K. Woroszyłow, J: Stalia, M. SAEED: N. Bul kanin, A»Mikojan i £. Kag anowicz. 


| ki 


zostały zrealizowane. 
wykonywane g% w 
minimalnym dostawy 
koncentratów „cynku i innych 
ważnych dla gospodarki pòl- 
skiej surowców. 

Realizując konsekwentnie po 
litykę sabotažu umów handlo. 
wych z Polską, Jugosławia 
wstrzymała ostatnio wysyłkę 
czonych dla Polski i już 
specjalnych ga 


proe. nie 
Podobnie 
stopniu 


przezm 
załadowanych 

tunków drzewa. 
Dalszym wyrazem tej polity- 
jest fakt, że Jugosławia o- 


granicza swoje dostawy do Po] 
ski wyłącznie do towarów dru 
gorzędnych, nie mających istot 
dlą gospodarki 
witogroną, 


nego znaczenia 
polskiej, jak wino, 


suszone figi, suszone śliwki, 
gąbki marskie i tyton. 
Wobec tego, że mimo wielo 


krotnych nalegań i ostrzeżeń ze 
strony polskiej ten stan rzeczy 
nia uległ zmianie, rząd polski 
mając na uwadze interesy go. 
spodarki narodowej, postanowił 
wstrzymać dalsza dostawy tor 
warów do Jugosławii, 


SOFIA (PAP) W dę ga 
lzinie 17-81 p był j j 
a tę $ e zwł in { Wa 

Dymitrowa. Stohea Bnłgu 
ogryżoma bykw w iu ote 
ggo smutku i powag 

Na dworcu safijskim zetom Si 
Iżili sie wszyscy IWH 
rządu, korpus alby ny | 

ambasadorem im Bo. | 
drowem i ambis Polst 
Barchaczem na nora! 
cja. bulgarska, KO 
wi państw obcych, mkowie 
KU Bułzacskiej Partii Komnni 
stycznej, człankoy l 

elnej Frontu (ICZN 
posłowie do Wielkie 
| ia Narodowego, 
ci Związku Młodz 
skie, Bułgarskiej Li i 
wielu inngih organizacji, Obei 
ty był również oddzinł honoro 
wy wojska, 

Na kilka minut przed godz. 
17-14 syreny fabryczne dały 
długie sygnały. Gdy pociąg za. 
jeźdżał na dworzec orkiestra 
odegrała marsz Żałohny Pó. 
cigg ciągnięty był przez dwie lo 
hanotywy — px pierwszej z 
nich widniał wielki portret Dy 
mitrówa obramowańny krepa. 

Ponktnalnie'o godz. 17.6] wa 
gor ze zwłakami Dymitrowa z: 
trzymał się przed głównym wej 
ściem dworem: Uztunsowie bura 
Politycznego KO Bulvarskiej 


Partii Komnnistycznej Czerwen 


v 


warte f 


Uczestnicy wycieczki na Ukraine 


PEŁNI 


UZNANIA 


dla osiągnięć radzieckiej wsi 


WARSZAWA (PAP) — Najeęą nauki kołchoźśniey sami smu- 


zabraniu sprawozdawczym w dn. 
5 bm, w obecnosci Prezydenta 
Bieruta, Marszałka Sejmu Ko: 
walskiego, przedstąwicieli Rady 
Państwa i przedstawicieli Rządu 
z premierem tow, Cyrankiewi- 
czem i wicepremierami tow, Mio- 
cem i Korzyckim na czele, kil. 
ku spośród uczestników wyciecz- 
ki, która onegdaj wróciła do kra- 
ju po dmższym pobycie na Ukral 
nie Radzieckiej, opowiedziało o 
swoich wrażeniach, jakich do- 
znali, zwiedzając ukraińskie sta- 
cje maszynowo - traktorowe, koł- 
chozy, Bowchozy, zakłady prze- 
mysłowe, stacje Belekcyjno-na- 
sienne, domy dziecka i inne, 

Ob. Ponikowski, działacz lu- 
dowy, zainteresował Bie szcze- 
gólnie radziecką techniką rolni- 
czą, kulturą rolną i nauką rolni- 
czą, Opowiadał on 6 wielkich 
przestrzeniach upraw zbożowych 
i roślin okopowych, które można 
porównać do falnjgcych wód o- 
gromnych jezior. „Jak wzrokiem 
sięgnąć — mówił ob. Ponikowski 
— wszędzie łany zbóż, które da- 
leko na horyzoncie łączą Bię z 
błękitem nieba'*, 

„Na polach radzieckich koł- 
chozów nie ma wcale chwastów 
— podkreślił z naciskiem mów- 
ca, — Każdy z kołchoźników u- 
waża za punkt honoru pilnować, 
aby na jego odcinku nie było ani 
jednego chwastu'', 

Ob. Ponikowski zakończył swo 
je przemówienie charakterystycz 
nym porównani gm; „U nas chło- 
pi niosę ziarno siewna do księ- 
dza, aby ten je pobłogosławił i 
uważają, że przez to osiągną 
większe plony — ludzie radziec- 
cy tego nie czynią, Tam z pomo- 


wzajemnych korzyści 1 posza 
nowania suwerenności wszyst 
kich partnerów, stanowią czyn 
nik pobudzający rozwój han- 
diu zagranicznego. 


| 


szają naturę, aby im dawała oo 
raz lepsze plony*'. 

Ob. Kurzawa — przewodniozą- 
cy: komitetu organizacyjnego 
spółdzielni produkcyjnej wa wsi 
Sanok, interosował się szczegól- 
nie prywatnym życiem kołchoś- 
ników. Był w wielu mieszka- 
niach kołchoźników, wszędzie nm 


derzała go niezwykła czystość i, 
zamożny wygląd mieszkań. Ob. 
Kurzawa oglądał kuchnie i épi- 
żarnie i stwierdził, że żywności 
mają kołchoźnicy pod dostat- 
kiem, chociaż to okres przednów- 
kowy. 

Ob. Kurzawa, zwracając się do 
Prezydenta Bieruta i Premiera 
Oyrankiewieza — składa podzię- 


kowanie naszym władzom państ- 
wowym. za umożliwienie chłopom 
polskim zapoznania się z pracą 
kołchozów w Związku Radziec- 
kim. Przyrzeka on, ż6 po powro- 
cie na wisś dołoży wsżelkich 
wysiłków, aby zorganizować tam 
spółdzielnię produkcyjną i wy- 
korzystać w petot doświadczenia, 


Twórcom agresywnych paktów — podżegaczom: wojennym 


odpowiadaja miliony ludzi pra cy 


zjednoczonych w Światowej Federacji Zw. Zaw. 
MEDIOLAN. IPAP) — Najpoziomu życia klasy robotniczej 


Rongresie światowej Federacji 
Związków Zawodowych zabrał 
głos w czasie dyskusji delegat 
radziecki Kuźniecow. 

Dyskusja wykazała — oświad 
czył Kuźniecoow — jak olbrzy. 
mią wagę przywiązują organi. 
zacje zawodowe wszystkich kra 
jów do sprawy wzmocnienia 
międzynarodowej jedności związ 
kowej, do sprawy utrwalenia 
pokoju i walki o podwyższenie 


„Ofensywa przeciwko klasie 
robotniczej — oświadozył Ku. 
źniesow — jest w połnym toku 
we wszystkich krajach kapita- 
stycznych, kolonialnych i pół 
kolonialnych. W SYTUAOJI 
OBECNEJ ZJEDNOCZENIE 
SIŁ OAŁEJ KLASY ROBOT. 
NIOZĘJ JEST NIEZBEDNE. 

Kongres dowiódł niezbicie 
łe Świat, Fed. Zw. Zawodówych 
potrafi jeszcze ściślej zjednoczyć 


Dziś zabierze głos oskarżyciel 


w procesie Doboszyńskiego 


WARSZAWA (PAP) — W 11 
dnin procesu Adama Dohboszyń- 
skiego Wojskowy Sąd Rejonowy 
w Warszawie postanowił dolg- 
czyć do akt sprawy pismo Wo- 
jewńdzkiego Urzędn Bezpieczeń- 
stwa Publicznego w Krakowie, 
stwierdzające, iż inż. Jan Szu- 
rak, który — jak wiadomo — 
pozostawał w zażyłych  stosun- 
kach z Doboszyńskim, przeby- 
wał podczas okupacji w Siedl- 
cach, skąd zbiegł wraz z nustę- 
pującą armią niemiecką, W kar- 
totece Urzedu Sztrak figuruje 
jako agent Gestapo. Innym 


lprzyjętym przez Sgd dowodem 


jest zeznanie Doboszyńskiego, 
złożone w sprawie Franciszka 
Krajewskiego w lutym nb. roku, 
gdy Doboszyński oświadczył, ża 
został rwerbowany do pracy w 
wywiadzie niemieckim przez A- 
ieksandrę Tyszkiewiczowę wro- 
ku 1938 i że pracując na terenie 
Polski dla wywiadu niemieckie- 
go, podnorządkowany był inż, 
8zurakowi. 

Przewodniczący Rejonowego 
Sadu Wojskowego odroczył na- 
stępnie sprawę do godz, 9-ej ra- 
no dnia 7 lipca, kiedy zabiorą 
głos. rzecznicy oskarżenia i 0- 
brony, 


szórogi klasy robotniczej dla 
walki o pokój na całym świe- 
cie, o podwyższenia poziomu ży 
cia mas pracujących oraz o zdo 
bycie i zabezpieczenie demokra 
tycznych praw i wolności 


Śmiertelne szczątki Georgi Dymitrowa 


w stoli cy Bulgarii 
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Kondukt pogrzebów prze. 
szedł bul em Georgi Drmitro 
wa, praw wym od dwoteą dr 
Plaen Lenina Vzdluż frasy po 
hodt zgromadziły sie tł" ry 

kańrów Śołii i fole. 

lega | Na trans 
ii widniało głów h: 
la; 

„Imię Dymitrowa — sztanda_ 
rem mas pracujacych, która 
walczą o pokój i socjalizm". 

Wielu zgromadzonych o0hvwa 
teli płakało, Wszyscy mieszkań 

Hey włożyli na znak zżałobw ozar 
ne przepaski, Całą Sofia udeko 


czarnymi i 


Zwracała uwar 


rowana Jesi 
nymi flamami, 
obecność 


tnie 


licznych delega 


h. 


zych i chłopakic 


Około go ydziny 1830 kondukt 
pogrzebowy zbliżył się da uma 
hu Wi aawe Ze ironia 
Narodowego, W tej chwi W po 
wietrzi ukazały się samoloty 
lotnictwa bułgarskiego, laa 
jąc swego wodza, 

Członkowis Binra Polityczne. 
go i delegaci radzieccy z mar_ 
szałkiem Woroszyłowem na cze 
le oraz Anna Pauker przenieśli 


trumnę Georgi Dymit 
sali posiedzeń Zgromać 
rodowego. 
Zwłoki Georgi Dymitrówa spo 
częły tam o godz. 18 min. 40. 
Pod kopułą sali widniało 


ro 


ha. 


sło: „Proletariusze wszystkich 
krajów łączcie się". W głębi 
sali znajdował się olbrzymi por 


tret Zmarłego, 
— godło Republiki 

Czołowi działacze Parti 
muynistycznej Bułgarii, de! 
radzieccy i inni przedstawi 
państw zagranicznych, 
wie, posłowie, generalicja 


a nad portretem 
Bułgar 


Minig 


li hołd zwłokom Dymitrowa, za 
chowując kilkuminutowe mlecza 
nie, 


. +. z 

Ogółem w manifestacji żało. 
bnej wzięło udział około pół mi 
liona osób, w tej liczbie ponad 


100 tys. mieszkańców prowinoji 
przybyłych do Bofik „ całego 
kraju. 


Spod opiekuńczych skrzydeł Tito 


atakują greccy faszyści 


PARYŻ (PAP). W audycji po 
południowej a dnia 6 bm. radio 
Elłefteń Elada podało następu. 
jący komunikat Naczelnego Do. 
wództwa Armii  Demokratycz. 
nej: 

„Dnia 5 lipca monarcho-faszy 
ści kontynuowali swa ataki na 
górę Kaimakselan, używając nie 
ustannie terytorium jugosłowiań 
skiego. Nieprzyjaciel atakował 
mianowicie nasze wojska z miej 
scówości  jugosłowiańskich 
-—Dobrovitsi i Topolovassi (wy 
żyma 2,524), po odparciu jego 
ataków z terytomum greckiego, 
Bitwa w rejonie Kaimakselan 
trwa', 

Agencja Klefteri Ellada po. 
daje na ten temat, nzvpełniają- 
ce informacja z  miarodajnych 
źródeł, Stwierdza ona, że gdy 
tylko monarcho.faszyści wszczę 

4l natarcie ma wolska demokra. 


tyczne w Kaimakselan odbyło 
się spotkanie greckich oficerów 
monarcho.fagzystowskich 1 ofi. 
cerów jugosłowiańskich w obec. 
mości oficerów amerykańskich 
i angielskich, 

Na czele oficerów monarcho- 


faszystowskich którzy wzięli u. 
dział w tym spotkaniu stał do. 
wódca 516 batalionu Petropou_ 
los. Przedstawił on oficerom ju 
gosłowiańskim dokument zapa- 
trzony w inicjały G KE. BE. D., 
poczym oficerowie jugosłowiań 
soy natychmiast zajęli „bardzo 


przyjazna stanowisko 

Po tym spotkaniu monarcho. 
faszyści zużytkowali terytorium 
jugosłowiańskie dla wzmocnie_ 
nia swych ataków ze względu 
na to, że poprzednie ataki z ta 
rytorium greckiego zostały od. 
parte przez Armię” Demokratzcz 
ną 


Ej 


Robotnicy Łodzi że 


Zebrania żałobne w łódzkich zakładach pracy 


dały wyraz uczuci 
w obliczu zgonu Ni 
o sprawy 


Wczoraj podobnie, jak w 
dniu 5-ym lipca br., odbywa- 
ły się w wielu zakładach 
pracy w naszym mieście ze- 
branią żałobne, jako wyraz 
głębokiego żalu robotników 
Łodzi po śmierci tow, Georgi 
Dymitrowa. 

Przemawiający na zebra- 
niach przedstawiciele Partii 
i robotnicy fabryk łódzkich, 
wszystkie załogi w podję- 
tych rezolucjach wyrażają 


W PZPB Nr 7 


W poważnym nastrojń zebrało 
się około 600 osób w PZPR Nr 
1. 
podstawowej organizacji partyj- 
W przy 
padają słowa 


Zebranie otworzył sekretarz 


nej, tow, Teodorczyk, 
tłaczającej ciszy 
do zebranych tow. Sknpiń- 
skiego, II-go sekretarza Dzial 
nicy Górnej — o życin i walce 
Wielkiego Bojownika 0 Socja- 
lizm, tow. Georgi Dymitrowa. 


Zebrani uczcili pamięć Wiel 
kiego Wodza Narodu Bułgarskie- 
go, ucznią Lenina i Stalina, jed- 
nominutową ciszą. 

Na zakończenie odczytano de. 
peszę kondolencyjną do Narodu 
Bułgarskiego, którą wszyscy ro- 
botniey podpisali, 

Korespondent fabryczny 
„Głosu'* 


ZPO im. Próchnika 


W zakładach Przemysłu Odzie 
żowego im, dra Próchnika odby- 
ło się w sali produkcyjnej żałob- 
ne zebranie ku czci zmarłego ge- 
neralnego sokrotarza Bułgarskiej 
Partii Komunistycznej i premia- 
ra Bułgarskiej Republiki Luda- 
wej, tow. Dymitrowa, 

Na masówce zebrała się cała 
załoga fabryczna i wysłuchała 
słów tow. Jana Jasiaka, który 
opowiedział nam o życiu i walce 
tow, Dymitrowa. 

Po uczezeniu pamięci zmarłe- 
go minutą ciszy, zebrani robote 
nicy przesłali depeszę kondolen- 
cyjną do bratniego narodu buł- 
karskicgo, w której łączą się 2 


Iności i sprawiedliwości 
społecznej 


bie s bratnim narodem 
skim po śmierci 
przywódcy międzynarodowego 
proletariatu, wiornego ucznia Jó- 
zefa Btalina, niengiętego bojow- 
nika o pokój i socjalizm, tów. 
Georgi Dymitrowa, 

Polska klasa robotnicza, wy 
rażając swój głęboki żal przesy- 
ła wyrazy gorącego współczucia 
bułgarskiej klasie robotniczej, 
która budując sócjalistyczną Buł 
garię, realizuje dzieło życia nie- 
odżałowanego towarzysza Dymi 
trowa'', 

Pod rezolucją zebrano podpisy 
pracowników. 

Korespondent fabryczny 
Michalak Maria 


PZPB Nr 16 


W dniu 6 lipca e godz 13,30 
w stołówce PZPB Nr 16 odbyła 
się akndemia kn czei zmarłego 


bulgar- 
bohaterskiego 


om głębokiego żalu 
ezłomnego Bojownika 


swój głęboki żal z powodu 
śmierci tow. Dymitrowa 1 
straty, Jaką poniósł w Zmar- 
tym międzynarodowy prole- 
tariat, 

Dnia 6-g0 bm. odbyły się 
zebrania żałobne między in- 
nymi w PZPB Nr 7, PZPB 
Nr 16, PZPB Nr 17, w Cen- 
tralnym Zarządzie Przemy- 
słu Skórzanego, w ZOM-ie, 
w KRonfekcyjnym Ośrodku 
Nr 1. 


nim w żałobie po AŃmierci Nie- 
ugiętego Bojownika o wolność i 


socjalizm. 
Korespondent fabryczny syna proletariatu bułgarskiego, 
„Głosu'' Georgi Dymitrowa. 
O życiu, pracy 1 walce tow. 
W PZPR Nr g Dymitrowa szeroko mówił tow. 
Z powodu zgonu wybitnego 


działacza międzynarodowego ru- 


chu robotniczego, przewodniczę- 


cego Rady Ministrów Bułgar- 
skiej Republiki Ludowo - Demo- 
kratycznej, sekretarza Bułgar- 


W lutym br., centrala wywia- 
du amerykańskiego, biorąc pod 
uwagę liczne niepowodzenia 
swych agentów w krajach Euro- 
py Wschodniej, opracowała dla 
swej sieci wywiadowczej nowe 
instrukcje, zalecające „reorgani- 
zację'* metod isystemów szpie- 
gowskich, Instrukcje te nakazu- 
ją: 1) rerwać bliższe kontakty 
z reakcyjnymi elementami w kra 
jach Europy Wschodniej, x tymi 
mianowicie, które się skompro- 
mitowały definitywnie działal- 
nościę antypaństwowę; 2) nale- 
ży jek nnjbardziej rakonspiro- 
wać działalność ośrodków ame- 
rykańskiego wywiadu w partiach 


skiej Partii Komunistycznej, od- 
było się dnia 6 lipca br. o godz. 
13-ej zebranie załogi robotniczej 
PZPB Nr 9. 


wadze wysłuchali przemówienia 
I-go sekretarza PZPR Dzielnicy 
„Śródmięście-Prawa'*, tow, Gła- 
żewskiego, który omówił działal- 
ność zmarłego, jego walkę o po- 
prawę bytu mas pracujących o- 
raz zasługi położone w walce o 
socjalizm. 

Michalak Józef 

korespondent fabryczny 
a PZPB Nr 9 


W Z2PG-wytwórnia 
Nr 5 


W dniu 6 lipca odbyło się ze- 
branie załogi fabrycznej ZZPG 
Wytwórni Nr. 5 poświęcone pa- 
mięci zmarłego Bojownika mig- 
dzynarodowego proletariatu, Gə- 
orgi Dymitrowa, Po wysłuchaniu 
referatu zebrani uczcili pamięć 
zmarłego bohatera jednominuto- 
wym milczeniem oraz przyjęli 
następującą rezolucję. 

„Robotnicy i pracownicy ZZPG 
Nr b w Łodzi łączą się w żało- 


Pracownicy w po- 


ną x wykonaniem postanowień 


5 20 czerwca br. 


Światowe macki 


nicznych w sprawie. Niemiec, uchwalonych na sesji 


Orczykowski — 
Dzielnicy Widzew. 


brani robotnicy 


przedstawiciel 
Licznie ze 
uczejli pamięć 
wielkiego rewolucjonisty powsta 
niem z miejsce i chwilą ciszy. 


Dyrekcja Przemysłu 
Welnianego 


W Dyrekcji Przemysłu Wełnia 
nego odbyła się akademia żałob- 
na, poświęcona pamięci zmarłe- 
go bojownika o wyżwolenie mię 
dzynarodowego proletariatu, szer 
mierzą w walce o soejalizn — 
tow, Georgi Dymitrowa, 

Zebrani pracownicy w liczbie 
220 wysłuchali w głębokim mil- 
czeniu krótkiego referatu, oma- 
wiającego życie i walkę tow. Dy- 
mitrowa, poczem nezcill Jego 
pamięć jednominutowym mileze- 
niem. Następnie w depeszy kon- 
dolencyjnej dali wyraz głębokie- 
go smutku, w którym łączą się 
z narodem bułgarskim i ruchem 
robotniczym całego świata, 

Korespondent „Głosu'*, 


prawicowych 1 organizacjach ko- 
ścielnych (1) i zorganizować no- 
wą sieć szpiegowską, uwzględnia. 
jąc błędy i doświadczenia prze: 
szłości; 8) przy wyborze agen- 
tów należy zwrócić uwagę na 
funkcjonarinszów państwowych: 
oficerów, którzy pozostawali daw 
niej w służbie rządów reakcyj- 
nych, a dzisiaj nie są niczym 
ekompromitowani; ¢) konieczne 
jest, by organizacje szpiegow- 
skie, działające w krajach Euro- 
py Wschodniej, zacieśniły kon- 
takty z dyplomatycznymi przed- 
stawicielami krajów zachodnio- 
europejskich. 

Procesy sądawye, odbywające 


Rezultat słusznej polityki ZSRR 


Zastępcy gubernatorów wojskowych w Berlinie 
przystępują do wykonania postanowień Paryskiej Rady Ministrów 


BERLIN, (PAP) — 5 lipca odbyło się 


posiedzenie zastępców gubernatorów wojskowych czterech mo- 
carstw w Niemczech, na którym omawiano procedurę, związą 


w Berlinie drugie 


Rady Ministrów Spraw Zagra. 
paryskiej 


Georgi Dymitrow — wzorem 
dla jugosławiańskich patriotów 


Georgi Dymitrow był wypró- 
bowanym przyjacielem narodów 
Jugosławii. Rohotnicy jugosło- 
wiańscy znali dobrze tow, Dymi- 
trows jeszcze z czasów, gdy pro- 
wadził nieugiętą walkę z szowi- 
nistami wielkobułgarskimi i wiel 
koserbskimi, O tym, jak komu- 
niści jugosłowiańscy kochali i 
cenili Dymitrowa, niech świad- 
czy następujący fakt: W okre- 
sie, kiedy w Jugosławii szalał 
terror przeciw komunistom, 
szczególnie silnie dający się od- 
cznóć na uniwersytecie belgradz- 
kim, grupa studentów wyjechała 
do Sofii, by odwiedzić dom i ro- 
dzinę Dymitrowa. 

Z podróży tej wrócili oni pod- 
niesieni na duchu, zwłaszcza po 
srotkaniu z matkę. Dymitrowa, 
która opowiadała im o swoim 
bohaterskim synie io jego walce. 

Kiedy Dymitrow przybył w 
fstopadzie 1947 roku do Jugo- 
gławii dla podpisagia umowy o 
przyjaźni i pomocy wzajemnej, 
uarody nasza urządziły mu nie- 
zwykle serdeczne i"gorące przy 
jęcie. 

Już wówczas Tito i jego oto- 
czenie rozpoczęli zamaskowaną 
kampanię przeciw Dymitrowowi, 
starając się poderwać jego auto- 
rytet i popularność i pomniej- 
szyć jego zasługi dla ruchu rö- 
botniczego, Nie była to tylko 
kampania przeciwko Dymitro- 
wowi. Był tò dalszy ciąg kam- 
panii antybułgarskiej, którą Ti- 
to prowadził jeszcze w r. 1944, 
kiedy to domagał się dla siebie 
stanowiska naczelnego wodza 
armii bułgarskiej i podporzęd- 
kowania sobie wszystkich wajsk 


bułgarskich. 


szości narodowych, a ton i treść 


Po ogłoszeniu rezolucji Biura 
Informacyjnego,  Dymitrow i 
bułgarska partia robotnicze s 
eałą siłą występili przeciwko 
kierownictwu KPJ,  potępisjąc 
jego zdradę interesów klasy ro- 
botniczej į obozu pokoju, jego 
odstępstwa od zasad internacjo- 
nalizmu i nacjonalistyczne za- 
biegi do ustanowienia jugosło- 
wiańskiej hegemonii na Bałka- 
nach. Klika titowska zaostrzy- 
ła do niezwykłych rozmiarów 
swę walkę x Bułgarię — s ru- 
chem robotniczym w Bułgarii 
i z tow. Dymitrowem. 

Propaganda titowska podjęła 
niesłychanie ostrą kampanię o 
szczerstw przeciwko Bułgarii i 
wysunęła pod jej adresem sze- 
reg  roszezeń  terytorialnyca, 
Trockiści titowsey wprowadzili 
w życie politykę ucisku mniej- 


winistycznych i do szerzenia 
wśród mas jugosłowinńskich nie- 
nawiści do narodu bułgarskiego. 
Była ona wynikiem i jednym 
x przejawów przejścia trocki- 
stów jugosłowiańskich na stronę 
imperializmu, 

Georgi Dymitrow, płomienuy 
bojownik międzynarodowej jed 
ności klasy robotniczej 1 obozu 
pokoju, zwalczał s całą siłę tę 
zdradziecką politykę Tita — w 
imię przyjaźni narodu bułgar- 
skiego i jugosłowiańskiego i w 
interesach narodów Jugosławii. 

Komuniści jugodłowiańscy, 
wierni zasadom marksizmu-leni- 
niziau, wierni idei współpracy 
narodów Jugosławii ze Związ. 


ich oświadczeń pod adresem Buł 
garii nie różnię się od ońwiad- 
czeń kapitalistycznych władców 
przedwojennej Jugosławii, Ze 
szczególną siłą atakowali tros- 


kiści titowscy bułgarski front ve KZGAN Set 


ed iu ozpoczęcia 

narodowy. Wielokrotnie, zwła- niy ZA amo dobity had pa 
szcza na procesach w Niszu i ktem atlantyckim, Henry Wal. 
Skopleje: usiłowali oni „do-|jągę wystosował do wszystkich 
wieść‘, że bułgarski Front Na- członków senatu lst otwarty, 
rodowy* broni przestępców wo- Waliace zażądał ponownego 
jennych. zbadania kierunku - amerykań- 
Trockiści titowscy usiłowali skiej polityki zagranicznej i 
rozbić jedność bułgarskiej par- | stygerdził, że jeśli „do barier 
tii robotniczej, zaś z bułgar- ekonomicznych dojdą jeszcze 


skich zdrajców i renegatów, któ 
rzy uciekali przed Sądem Ludo 
wym, utworzyli grupę szpiegow- 
ską, działającą przeciwko Ludo- 
wej Bułgarii, 

Cała ta kampania zmierzała 
do wzbudzenia nastrojów 8z0- 


bariery wojskowe i polityczne 
— to trudności gospodarcze Sta 
nów Zjednoczonych będą się na 
dal zwiększały i w ciągu naj. 
bliższego półrocza liczba bezro- 
botnych powiększy się o dalszy 
milion lub wiecej osóh. 


kiem Radzieckim i z krajami de 
mokrscji ludowej, widzieli też 
w Dymitrowie swego bliskiego, 
drogiego przyjsciels i wiernega 
sojusznika w walce e wspólną 
sprawę. 


Patrisei jagosłowiańscy pro- 
wadzą uporczywę walkę x ti- 
towskim reżimem zdrady, © po- 
wrót Jugosławii do międzyna- 
rodowego obozu pokoju i postę- 
pm, na czele którego stoi ZSRR, 

Wzorem w tej walce jest dla 
oas, dla całego narodu jugosło- 
wiańskiego — świetlana postać 
Georgi’ Dymitrows, wiernego 
ucznia Lenina i Stalina. 


RADOMIR BARANOVIO. 


List otwarty Wallace'a do senatu 


Krach gospodarczy USA 


będzie następstwem paktu atlantyckiego 


nansowajiie zbrojeń własnych i 
państw — uczestników paktn: 


Wallace wskazał, że ożywie. 
nia współpracy gospodarczej 
między wschodem i zachodem 
jest jedyną drogę wyprowadze- 
nia Ameryki z impasu gospo. 
darczego i drogi tej nie należy 
zamykać przez ratyfikację pak 
tm atlantyckiego, 

W dalszym ciągu swego listu 
otwartego, Wallace wyraził m. 
in. wątpliwość, czy Stany Zje- 
lnoczone zdołają udźwignąć cię 


ności dolarowe Europy Zachod. 
niej są wynikiem blokady eko- 
nomiezmej, nałożonej na wymia 
nę handlową pomiędzy wscho_ 


lecz 1 do wzmocnienia jej przez 
blokadę wojskową. 
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grają tow. Georgi Dymitrowa 


Na marginesie 
O wyspie Robinsona Kruzoe 


leży na południowym Pa- 
jest przez trzystu 


Fernandez 
Zamjieszkana 


Wyscpka Juan 
cyfiku, u wybrzeży Chile, 


zaledwie ludzi, Juan Fernander... ladnie się nazywa., Po. 
siada goręcy klimat i przebujną roślinność, Roślinność, 
którą tak Świetnie znamy z opisu. Znamyf... Skąd7.:: 


Bardzo proste: Własnie na wyspie Juan Fernandez o- 
siadł w siedemnastym wieku rozbitek, marynarz angielski 
Aleksander Belkirk, On to właśnie stał się słynnym Robin- 
sonem Kruzoe, którego przygody natehnęły Daniela de 
Fos do napisanis pasjonującej, spędzającej nam w dzie. 
cinnych latach sen z powiek, opowieść, 

Dziś wyspa ta wzbudziła rnów zaintoresowanie, R na 
wot niektórych napełniła trwogą. 

Posłuchajmy, ©0 o niej pisze emigracyjny „Dziennik 
Polski“ w 148 numerze. Szumny tytuł „Komumi»m na wy- 
spie Robinsona Kruzoe“ į.: 

„Na wysepce Juan Farnamdez wybuch) bunt przeciw 
przedatawicielowi rządu chilijskiego. Wysłano tam komisję, 
która ma stwierdzić, czy prawdą jest, że Indność podbu. 
rza miejscówy nauczyciel sympatyk komunizmu”. 

Bunt trzysta mieszkańców maleńkiej wyspy, pro- 
eiw uciskającym ich chilijskim administratorom, to jesz” 
em nie komunizm, To tylko coraz powszechmiejsza na Gf- 
łym świecie potrzeba zrzucania jarzma | prostowania kar. 
ku. Potrzeba, docierająca już nawet na daleką wyspę 
Piętaszka, 

Ogarnięci m4 paniką bojownicy kapitaliamu wysyłają 
ak komisję po to, by stwierdzić, ezy nauczyciel r Juan 
Fernandvz już oś wie i coś rozumie 


ABFuuegie ręce na coraz krótszą mete 


amerykańskiego wywiadu 


ce zauważyły, ke mormoni inte- 
resują się nie tyle sprawami zba- 
wienia dusz mieszkańców Szwe- 
cji i Finlandii, ile — obiektami 
wojskowymi, umocenieniami i for- 
tyfikacjami, dyslokacją oddzia. 
łów wojskowych itp. Gdy przy* 
stąpiono do bliższego zbadania 
działalności tych misji „raligij- 
nych'* i składu ich ezłonków, o0- 
kazało się, że „misjonarze“ sę 
w posiadanin bogatej kolekcji 
zdjęć fotograficznych takich te- 
renów i obiektów, których foto- 
grafowRó nie wolno i że znaczna 
część „misjonarzy'* — to ofice- 
rowie lotnictwa amerykańskiego, 
zaprawieni w służbie wywinadow- 
czej, 


się w Polsce, Czechosłowacji, Ru 
munii i innych krajach demokra- 
cji ludowej, udowadniają, że 
treść powyższych instrukcji jest 
Ściśle realizowana w praktyce. 
Lecz zainteresowania amerykań- 
skiej centrali szpiegowskiej nie 
ograniczają się bynajmniej do 
terenów wschodnio-europejskich. 
Te zainteresowania, połączone z 
odpowiednią „robotąę'*, sięgają 
do wszystkich zakątków globu. 
Oto parę wymownych przykła- 
dów s ostatnich tygodni: 

W Szwecji i Finlandii zjawiły 
się po wojnie lierne misje rell- 
gijne amerykańskiej sekty mor- 
monów. Powołane władze wkrót- 


Rząd Afganistanu postanowił 
zerwać umowę z amerykańską 
firmą budowlanę „Morrison Nad 
sen Co'*', ponioważ przekonał się 
— ne podstawie Hernych doku- 
mentów — że amerykańscy „fa* 
showcy'* 1 inżynierowie poświę: 
cali daleko więcej uwagi i czasu 
fotografowaniu ważnych pod 
względem strategicznym terenów 
oraz wywiadowi gospodsrczemu, 
niż pracom budowlanym, do któ- 
rych byli znangażowani, 


Na przeciwległym krańcu Azji, 
chińskie władze ludowe wykryły 
w Mandżurii rozgałęzionę sieć 
szpiegostwa amerykańskiego, któ 
rej głównym ośrodkiem był kon- 
sulat USA w Mukdenie oraz tzw, 
grupa łęcznikowa armil amery- 
kańskiej, U aresztowanych agen- 
tów znaleziono sześć radiostacji 
nadawczych „made in USA'*, 15 
egzemplarzy tajnych szyfrów a- 
merykańskich, mapy wojskowe, 
10 sztab złota itd. Jeden z arest- 
towanych jest Japończykiem. 


Obradom przewodniozył gene 
ral Bryg (Francja). Obecni by 
li; generał-major Naya (USA), 
generał lejtn. Dratw'n (ZSRR), 
oraz doradcy polityczni. 

Zastępcy gubernatorów woj- 
skówych postanowili niezwłocz 
nie zwołać posiedzenie czterech 
komendantów m. Berlins, ce- 
lom wykonania postanowień, za 
wartych w punkcie 3 paryskie- 
go komunikatu Rady Ministrów 
Bpraw Zagranicznych i przewi. 
dujących „rozpatrzenie wspól- 
nych problemów, odnoszących 
się do administracji czterech 
sektorów Berlina, celem snor 
męlirowanią w miarę możności 
życia w tym mieście.” 

Ponadto utworzono specjalny 


Podane tn przykłady (a možna 
by ich przytoczyć znaeznie wię- 
cej) dowodzą, że centrala szpie- 


czterostronny komitet eksper.| XOWstwa amerykańskiego oraz 
tów, któremu -polecono  przed-|1ej Placówki lokalne posługują 
, się najrozmaitszymi sposobami, 


stawienie małecoń, mających na 
celu wykonanie innych posta- 
nowiefń, zawartych w komuni. 
kacie paryskim Rady Ministrów 
Spraw Zagranicznych 


maskami i przebraniami. Wśród 
pracowników amerykańskiego 
wywiadu, zasobnego w złoto 1 
dolary, można znaleźć hitlerow= 
skiego generała Guderiana i róż- 
nych majorów Kozłowskich z ar- 
mii Andersa, b. gestapowców i 
Japończyka z Mukdenu, Inżynie- 
rów -„faehowców*', budujących 
szosy i koleje w Afganistanie i 
„pobożnych''* mormonów x kra- 
jów skandynawskich, 


Wywiad amerykański ma nie- 
wątpliwie bardzo długie ręce 1 
obfite środki do dyspozycji. Lecz 
— w miarę wzrostu pomysłowo- 
ści i energii ober-wywiadoweów 
z Waszyngtonu, zwiększa się też 
czujność 1 doświadczenie +rch, 
ameryksńscy „Sno<iali- 
Scit chcieliby oplata swymi 


Wallace stwierdził, że trud- 


których 


dem i zachodem. Pakt atlantyc| zdradzieckimi mackami. Dlatego 
ki Zmierza nie tylko do utrwaj więc jesteśmy pewni, że chog 
lenia blokady ekonomicznej,| wywiad amerykański ma ręce 


długie, wyniki jego działalnoś:i 
mierzyć się będą coraz krótszą 


żar finansowania paktu atlan_ Kończące swój list otwarty,| _; gat” SK 
tyckiego, Pakt atlantycki gro-| wskazał Wallace na osiagniecia pk 2 RÓ wyrawiechyy cj 
zł — zdaniem Wallace'a ——|Ronferencji Paryskiej, jako do ładu kosztów, inwestowanych 
krachem gospodarczym USA,|wid, że istnieje pema. możi.|” międzynarodowe szpiegowskie 
skoro zniewołone one będą do|wość porozumenia ze Zwią.| przedsięwzięcia... B. D. 


miliardowych wvdatków na fi. 


zkiam Radzieckim. 


—Q)— 


Nr 183 
o 


Gdy Dymitrow gromsśł hitlerowską mafie 
Procesu Lipskiego | 


Mefistofeles” 
pożaru Reichstagu 


Dymitrow w 1955 r. przeu pro- 
cesem 


Bertin, 12 października 1933 r. 
Do Pana Prezesa IV Izby Kar 
nej Sądu Rzeszy, d-ra Bun- 
gera. 


Po odrzuceniu przez Sąd Rze 
sry wszystkich 8-miu wybra- 
nych i zaproszonych przeze 
mnie obrońców, nie pozostało 
mi nic innego, jak bronić się 
samemu, tak jak mogę i potra- 
fie Ta okoliczność zmusiła 
mnie do występowania wobec 
Sądu Rzeszy w dwojakim cha- 
rakterze, po pierwsze, w cha- 
rakterze oskarżonego Dymitro 
wa i po drugie — obrońcy os- 
karżonego Dymitrowa. 

Przyznaję, że jako oskarżo- 
ny i jako obrońca samego sie- 
bie jestem dla moich oskarży- 
cieli į jch mocodawców przy- 
kry i niepożądany. Ale nic na 
to nie poradzę. Organa oskar- 
żenia, które nierozważnie po- 
sądziły mnie, człowieka nie- 
winnego na ławie oskarżonych 
przed Sądem Rzeszy jako er- 
satz — podpalacza Reichsta- 
gu muszą również pogodzić się 


Goering składa „zeznania* 


Kartka z dziejów 


].„Fa 


ust" | ps 


Podczas głośnego pro cesu Lipskiego 6 października 
1933 r. Dymitrowa usunięto z sali, ponieważ wskazał na 


niedopuszczalne metody do 


chodzenia pierwiastkowego i 


wykazał, że urzędnicy policji i organa śledcze podają 


fałszywe dane. 11 paździer 
usunięto z sali posiedzeń, 
zamieszczony poniżej list, 
ko sprzecznemu z prawem 


|teraz z nieprzyjemnościami, bę 
dącymi skutkiem ich nicos- 
trożności. Sami sobie piwa na- 
ważyli miech je teraz wypi- 
ją. Czy będzie im smakowało, 
czy nie — to już nie moja spra 
wa. Zupełnie mnie to nie ob- 
chodzi, 

Sądzę, że przed Sądem Rze- 
szy stoję jako oskarżony w 
sprawie politycznej, nie zaś ja- 
ko żołnierz w koszarach, albo 
jako jeniec wojenny w obozie 
koncentracyjnym. 

Jestem mocno przekonany, 
że w tym procesie van der Lu- 
bbe jest. że tak powiem, tyl- 
ko Faustera pożaru Reichsta- 
gu — za jego plecami stał nie- 
wątpliwie Mefistofeles pożaru 
Reichstagu. I oto nędzny ,Faust' 
stoi przed kratkami, podczas 
gdy „Mefistofeles“ znikł. 

Jako przygodnie i niewinnie 
oskarżony, a przede wszystkim 
jako komunista i członek Mię- 
dzynarodówki Komunistycznej, 
jestem w najwyższym stopniu 
zainteresowany, by sprawa o 
podpalenie Reichstagu została 
wszechstronnie i aż do gruntu 
wyświetlona i aby jednocześ 
Inie „Mefistofeles', który znikł, 
został wyciągnięty na światło 
dzienne. 

Moje pytania na procesie, 
zmierzają właśnie da tego i do 
niczego więcej. Nie mam potrze 
bv zajmować się wobec Sądu 


umiemożbwiń 


| nęła 


rw 


Na froncie walki o jakość 


Tow. Gabrysiak z PZPB Nr 8 


sumiennie walczy z brakoróbstwem 


Mogło by się wydawać, że pra- 
ca brakarza nie ma żadnego 
wpływu ma jakość towaru, Wy- 
twarzanego w danej fabryce. Ot, 
stoi sobie taki jegomość przy ta- 
blicy brakarskiej, przegląda ma 
teriał i kolorowymi nitkami za- 
znaczą rodzej błędu. Mechaniez- 
nę zajęcie, pózornie oderwane 
od toczących się uprzednio, ści- 
śle z sobą powiązanych etapów 
produkcji. Jednąk jeśli ktoś tak 
myśli, niech wybierze się sam 
do tej lub innej fabryki Włó- 
kienniczej i choć przez godzinę 
obserwuje, jak pracuje dobry 
brakarz, Nie trudno takiego zna- 
leźć. Pilmy, solidny pracownik 
nie może długo pozostać w ukry- 
ciu. Prędzej czy późnioj kierow- 
nietwo oceni jęgo zdolności i do- 
bre chęci, stawia go za przykład 
a imię jego staje się znane w es- 
łej fabryce. 

Zupełnie przypadkowo dowie- 
działam się o brakarzn „baweł 
nianej ósomki'', tow. Gahrysta- 
ku. Siedziałam właśnie w. sekre- 
tariacie fabrycznej organizacji 
podstawowej PZPR, przysłuchu 
jąc się rozmowie sekretarza z 
młodocianym tkaczem, gdy 
raz z ust młodego robotnika pa- 
dły słowa: „Jakże produkcją na- 
sza nie ma być coraz lepsza, 8ko- 
Gabrysiak 


s 


na» 


stale 


ro nas poucza 
i strofuje. Cięgle wzywa do ta- 
blicy, pokazuje błędy, napomr- 


na, a nieraz krzyczy nawet, Żyć 


nam nie daje, tylko wciąż: 
„Skąd ten zryw? — dlaczego nie 
pilnujesz krosna? — pewnie plot- 


kowałeś ż koleżanką, jeśli prze- 
pnściłeś takie gniazdo! Trzeba 
było wezwać majstra, żeby po- 
prawił krosno, nie byłoby tych 
niedobić'*. 

Tych kilka zdań, wypowiedzia- 
nych z udanym oburzeniem, po- 
za którym kryło się jednak omł- 
kowite nzuńnie dla systemu pra- 
cy tow: Gabrysiaka, najlepiej o- 
kreśla, jak powinien postępować 


dobry brakarz — nie tylko re- 
jestrować braki, klasyfikowuś 
towar, lecz zbadać, z czyjej wi 


vé 


ny powstały błędy i oddziaływ: 
wychowawczo na ich mimówo] 
nego czy umyślnego sprawcę. 
"ow. Gabrysiak dobrze jest 
znany w tkalni PZPB Nr 8 — 
właśnie jako wychowawca no- 
wych tkączy, stanowiących tu 
60 procent pracowników, Zwin- 
nymi ruchami przeciąga przez 
tablicę zwoje płótna i spod zmru 
żonych powiek pilnie wpatruje 
się w towar. Co, pewión czas 
stop... zatrzymuje się biała stru 
ga tkaniny, gdy czujne oczy wy 
błąd. Jeśli 
k poważniejszy defekt, 
rzysz Gahrysiak najpierw spraw 


to 


patrzą w niej 


jest town 


zy 


dza, kto jest jego sprawcą, a na 
stępnie winnego sie 
bie. Dlugo tłumaczy, jak należy 


wzyw do 


nika Dymitrowa po raz drugi 


Wówczas Dymitrow napisał 
w którym protestował przeciw- 
postępowaniu sądu. 

propagandą. Tymbardziej, że 
najlepsza propaganda na rzecz 
komunizmu zostąła już prze- 
prowadzona, i to nie przeze 


mnie, lecz przez sam faskt os- 
karżenia niewinnych o podpa- 
lenie Reichstagu oraz przez kla 
syczny akt oskarżenia, spo- 
rządzony przez dr. Parrisiusa. 

Przysługuje mi naturalnie 
prawo bronienia się, do brania 
czynnego udziału w procesie 
zarówno w charakterze oskar- 
żonegóo jak i obrońcy samego 
siebie. Rzecz jesna, żadne usu- 
wanie z posiedzeń i wizji lokal 
nych Sądu Rzeszy nie potrafią 
mnie pod tym względem prze- 
straszyć. To usuwanie mnie 
lie z najważniejszych po- 
siedzeń, i wizji lokalnych, któ- 
re już samo przez się jest jaw- 
nym pozbawieniem mnie same- 
go prawa do obrony, wykaże 
jedynie całemu światu, że moi 


ymitrow przemawia w cza- 
sie procesn 

oskarżyciełe sami nie są pew- 

ni sprawy, a wielu ludziom 


bezkrytycznym otworzy oczy, 
dając nowy pokarm propagan- 
dzie komunistycznej. 

Jeżeli tak nieznośne obcho- 
dzenie się ze mną trwać bę- 
dzie nadal, wówczas — zazna- 
czam to otwarcie — będę mu- 
głał zastanowić się, czy wogóle 
ma sens moja dalsza obecność 
na rozprawie Sadu Rzeszy, nie- 
zależnie od tego, jakie to za 
sobą pociągnie skytki. _ 

Z poważaniem 
G. DYMITROW 


Adam Zebrowski 


Sekretaz RL PZPR do spraw ekonemicznych 


Należy upłynnić zamrożone kapitały 


opeleczna Kontrola remanentów zakładowyci 


K admierne remanenty 
przedaiębiorsetwie nie 


są 


|pożądane z uwagi na zamróże. 


nie środków obrotowych, stają 
sią jednak szkodliwe, jeśli do- 
tyczą artykułów 
brak humuje lub zgtła 


produkcję: 


deficytowych, 


których 


prawa upłymniienią nadmier 
nych remanentów 
Administracja prowadzi 


į 
1 


mia jest 
OWA. 
ją od dłuższego tzasu 
nawet poważne rezultaty. 
CZPWł w 1948 r, zdołał uwyłyn 


nić zbędne remanenty na kwo- 


osp 


tę przeszło 500 milionów zło- 
tych, Ale mimo tych osięgnięć, 

poszczęgólntych zakładąch 
znajdują się zapasy artykułów 
| pomocniczych, które znacznie 


przekraczają ustalane norma 
wy żużycia. PZPW nr 4 posia- 
dają up. 445 kg. kleju skórza- 
nego. Ponieważ w ciągu 5 mio- 
zuż 


sięcy 


p 


jnikać błędów, po ojcowsku wy 
jaśnia, jaką. szkodę przynosi ta 
wu taka nienważny 
prača. nieraz 

placz zawstydzonej tkaczki i go 


bryće i p 


Słychać potem 


Częstu 


ostadamy tucjach leżą często 


i 


rąca obietnice poprawy. 

„idzie do  tablicy'* również | 
majster tkacki, Ion musi 
usprawiedliwić się, dlaczego 
nie naprawił krosna i czemu 


nie przypilnował pracy podległe 
go sobie zespołu. Nazwiską wi 
nych figurują w grubym zeszy 
cie tow. Gabrysiaka, Nie 
dziwnego, że dobra tkaczka, kt 
ra chee określić jakość swej pro 
dukcji, 
Jes 
i to jest zupelnie miarodajne 
tow. 


wlat 


powie zawsze: „Niza 


nie tem wżywana do tablicy 


zmianie Gabrysiska. 
Oto 
niewielkiego wzrostu, w śred 

wieku, miłej, 
Prostuje ramiona, 


stoi przede mną mężi 


na 


nim o pogodn 


twarzy. oba 


lałe od stałego podnoszenia rąk, 


Ani cienia dumy na jego twa- 
rzy, gdy mówię mn, że wszyscy 


jako dobrego, sumien 
ika, a 


chwalą go, 


nego pracown młodzież wi 


dzi w nim swego nauczyciela, 
— Przecież to mój obowiązek, 

poto stoję przy tej tablicy EZ 

powiadą po prostu, — Mam w 


domu troje dzieci, gdy które coś 
] ga 
trzeba mmieć 


Jednemu 


też 
é wystarczy 
wytłumaczyń, zrobił 1 
wziąć od niego obietnicę popra 


z nim 


spsoei, 


posteno 


że źle 


w |zapas tego artykułu starczy za 


sięcs tj, 12 Pra 


tem na 68 mie 
Jeszcze gorzej przedstawia się 
sprawa wybitnie  deficytowego 


artykułu, jakim są żarówki. Te 
zakłady posiadając na 
składzie 15.200 sztuk żarówek, 
przez 5 miesięcy zużyły 1.150 
sztuk. Posiadany zapas starczy 
in zatem na 66 miesięcy, tj. 
na 12 i pół roku. Tymczasem, 
jak, wiadomo, dopuszczalny za- 
pas dla tych artykułów wyno_ 


si 6 tygodni, 
pom zjawiska gromadze. 
nia nadmiernych zapasów 
i nie podawania ich do upłyn- 
nienia obserwujemy w dziedzi. 
nie materiałów  hudowianych, 
Podczas, gdy tak ostro występu 


came 


je brak żelaza zbrojeniowego, 


cegły, wapna cementu, w pot 


szczególnych zakładach i 


bez 


insty 


odpo. 


Ez 


tutaj. „Jeden 
mu 


poprawi się. drugi musi ponieść 


padnie. Tak semo i 


zrozumie zwróconą uwagę i 


karę. Ot, robi się co można, że- 


by tylko tej „primy”* było naj 


więcej, żeby nasze zakłądy pro- 


dukowały dobry towar — koń 
czy, zabierając się znów do swej 
pracy. 

Taki jest tow, Gabrysiak. Tak 


pojmuje swe obowiązki w walce, 
toczonej obeeniej przez całą kla 
są 


EmO 
„8 

Dziwnych, wprowadzających w 
którzy klerykalni publicyści. 


nop ciemnotv 


błąd pseudonimów używają nie 


Ot. weźmy np. „jasa“ z „Tygodnie 
ka Powszechnego”: pseudonim sygeruje, że właściciel, niby „jas“, 
ma coś wspólnego, że tak powiem, z jasnością, a M figa z md» 


kiem: facet zaciemnia, jak tylko może. 


P. „jas* np. nie spodobał 
Snop światła” (drukowany w 


1938. 


j 
| błędy rozstrzygnęły o tym, co 
t 


twierdzi znaczyliśmy. 


się artykuł Ireny Krzynickiej 


„Odrodzeniu”), ponieważ autor- 
ka napiętnowała „polityke“ sanacji w sprawie czeskiej to m 
P. „jds“ jest temu przeciwny: owszem — powiada — 
polityka polska w sprawie czeskiej była zła, ale nie nasza 


się w 1938 stało. Za mało — 


| 7 dateaj tłumaczyć, „nieprawdą jest“ jakoby grzechy Polskt 
i sanacyjnej zaważyły w niemniejszej mierze na sukcesach Hi- 


tlera, jak stanowiska ówczesnych „monachijezyków" anglosas- 
kich. 
„Goering i Ribbentrop — oznajmia autorytatywnie p. „jas“ 


— dobrze wiedzieli, kto im w 1938 r. naprawdę pomógł. 


aby dowiedziała się o tym i p. 
Nie prawda. 


Czas, 
Krzynicka“, 


P. Krzynicka już wie, a czas, aby dowiedziała 


się o tym cała redakcja „Tygodnika Powszechnego”. Nawet nie 
od Goeringa i Ribbentropa: wystarczy proces Doboszyńskiego. 


CZE EZ CERCA 


wiąniej konserwacji całe 
tych materiałów. 
Przeprowadzona ostatnio z i- 


nicjatywy Komitetu Łódzkiego 


tony 


i Wojewódzkiego przez Miejską 
i Wnjewódzką R sję Köntro 
li Społecznej lustracyjna 
wykazała w ładach im. 
Strzelczyka zapasy żelaza © 
przekroju 6—22 mm ék- 8 ton, 
w PZPB ur 8 żolaża zbrojenio 
wego o przekroju 10—16 mm 


6 tom, dalsze 6 tem żelaza pro_ 
filowego i 
nie miasta 
leziono 


td. Ogółom na tere- 
województwa zna 
3000 ton różnego 
żelaza, prawie 3 
cegie] 400 
poza tym wielkie 
Papy; 
te w 
nie 


okoła 


około 


drzewa, smoły 1 


wapnś. Ilości riększości 


wypadków były zgłoszomę 
do upłynnienia i dopiero wspom 
je 1 
sprawi, że zostaną one jak naj 
szybciej przydzielone na budo- 
wy. 


niana kontrola ujawniła 


Wymieniome przykłady świad 
cz% o tym, że w licznych na. 
szych zakładach znajdują się 
olbrzymie zapasy wszelkiego ro 
dzaju artykułów, ma których 
rak cierpią inne zakłady i któ 
rych palącą potrzebę odczuwa 
nasza gospodarka, 

oestanich 


W i 


iłównych 


dniach 
instrukcje 


ukazały 
Zarządów 


Zawodo. 
wych i Centralnych Zerządów 
Przemysłowych, 


Związków 


zobowiązujące 
Rady Zakładowe do powołania 
ve wszystkich zakładach Ko- 
misji dla społecznego przeglą. 
du remanentów i zapasów. Ko. 
nisje winny zbadać stan zapa- 
ów -w fabrykach, zwrócić u. 
wagę na sposób ich magazyno. 
1 


vania po zapoznaniu 


bowiązującymi 


się z 
normatywami 
ustalić eo podlega u- 


"ADR sów 


Nas kore 


Robotnice fabryki „Azbest*, 
zorganizowane w Lidze Kobiet 


postanowiły 


ką rocznicę ogłoszenia Manife- 
stu PKWN. W tym celu zoho. 
wiązały się w jedną z nadcho- 


dzących niedziel przepracować 


5 godzin odpruzomywaniu 


e robotniczą, w walco z brako- 
róbstwem, 


przy 


Bałut, 


Jeżeli p. „jās“ „nie ma czasu”, 
ww szpielowi hitlerowskiego lub „nie chce* mu się o niej czy» 
tać w prasie codziennej, niechże się bodaj zapyta swego kolegi 
redakcyjnego, ks. Piwowarczyka. 
ksiądz, laureat nagrody publicystycznej episkopatu, niewqtpli» 
wie posiada na temat krętych ścieżek endecko-sanacyjnych, wio- 
dących na haniebny gościniec hitleryzmu. 


aby słuchać rozprawy przecito 


Siłę informacji czcigodny 61 


E. Tam. 


PERO Y PWT TWE W TOY TY ABY OP EEE Ea PEREZ 0 0 z 


h 


ży uwagę na 
wykorzystania, 


wacji Í 


sńh 


m 


przydatneść 


MIASZYTU, 
kladzie, 
riały spra- 
admmi_ 
Komisji 
Czy Z0- 


yel 


zna jdu ję w ża 


I 
wozdawcze przygotuje 
stracja, ale zadaniem 
będzie skontrolowanie, 
stały zbadane wszystkie rema” 
nenty. W akcji dużą rolę 
io spełnienia mają Podstawowa 
Organizacja Partyine. Winny 
omne energicznie włączyć się do 
tej akcji, czuwać nad dotrzy., 
maniem ustalonych 


sie 
Ć 


ids 


wowe mate 


tej 


terminów i 
sposobem przeprowadzania kon. 
troli. Od cznjności naszych or 


ganizacji partyjnych w dużej 


mierze zależą wyniki. 


przedterminowym 


oświadczenie uzyskane przy 
podejmowaniu zobowiązań 


*ykonaniu 
planów produkcyjnych, zobowię 
zań osztzędnościowych i podana 
wyżej przykłady Świadczą © 
tym, jaką rolę ma do spełnie, 
nią kontrola społeczna i wig- 


czemie do współpracy całej za- 


łogi. Również i w tej akcji 
wskażą załogi nieuchwycone 
przez administracje remanenty 


podwyższą ilość materiałów, 


które będą mogły być przydat. 


ne w innych zakładach. Komisje 
nie mogą się w tej akeji kie. 
rować fałszywie pojętym inta. 


rerem własnego zakładu i win- 
przeanalizowań 
materiały, dostarczone przez ad 


ny sumiennie 


mimistrację. 
interesie każdego przedsię 
biorstwa trzeba upłynnić 


kapitały zamrożone w nadmier. 


nych zapasach, a w interesia 


całej naszej gospodarki należy 
oddać zbędne artykuły do dy 
spozycji czekających na nia 


zakładów pracy. 


spomdemch mószę 


Kobiety dają przykład 


Kobiety naszej fabryki pras 
gną czynem tym BOZCIÓ osiąg. 


uczcić czynem wiel|nięcia, jakie przyniósł Manifest 


PKWN 


robot 


całej polskiej klaste 
niczej, 
Stanisława Woźniak 


„Głosu 


respondent 
fabryki 
—)— 


„Azbesń” 


à į 
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Prof. dr Remigiusz Bierzanek 
Cee az z D 
Delegat do spraw Oddziału Łódzkiego SGH 


SGH przyjmuje zapisy 


Znaczne ulgi w opłatach dla młodzieży robotniczej i chłopskiej 


W Łódzkim Oddziale SZKOŁY GLOWNEJ HANDLO- 
WEJ, podobnie jak w innych wyższych uczelniach naszego 
aasta, przyjmuje się od połowy czerwca zapisy na I rok 
studiów. Codziennie do nowego gmachu przy ul. Armii Lu- 
dowej zgłaszają się dziesiątki absolwentów szkół średnich, 
otrzymują odpowiednie formularze, wypełniają kwestionarin- 
sze, składają wymagane dokumenty, Jakkolwiek SGH w od- 
różnieniu od innych uczelni przyjmować będzie zapisy jesz- 
cze w okresie od 16 do 31 sierpnia, dotychczasowe zapisy 
pozwalają oczekiwać, że liczba zgłoszeń znacznie przewyż- 
szy 400 miejsc na pierwszym roku studiów. 


K dg Główna Handlowa sta-| Szeroki zakres ulg umożliwia 
wią obecnie za zadanie |także młodzieży niezamożnej stu 
kształcenie i wychowywanie |dia w SGH. W ciągu ostatnich 
ekonomistów, kierowników i ad-|lat skład socjalny studentów 
ministratorów życia gospodar- |SGH uległ radykalnej zmianie: 
czego, obecnie przeważa zdecydowanie 


Program nauczania w SGH u-|młodzież ze środowiska chłop-|jakie stawia dziś partia przed 
względnia w szerokim zakresie |Skiego, robotniczego i inteligen- |klasą robotniczą i całym naro 


nauki ekonomiczne i społeczne. |CJi pracującej. 


Wielką ilość godzin, wykładów| wg BIEŻĄCYM ROKU AKA- 
i ćwiczeń przewidziano dla nauk |DEMTICRIM SGH, ODDZIAŁ W 
1 umiejętności miezbędnych w ŁODZI, CZYNI WYSIŁKI BY 
ospodarce planowej, a więc|w ZNACZNIE SZERSZYM JE- 
Śrzde wszystkim dla rachunko- |S7G075 ZAKRESIE UDOSTĘ?- 


osci, planowania, organizacji i|NI6 STUDIA DLA MATURZY- dzie objęta została duża część|przy Dzielnicach i większych |modzielne opanowanie progra 
kontroli przedsiębiorstw. _ Stu- | stow, POCHODZĄCYCH ZE|aktywistów, a w dalszym pla-|zakładach pracy. W myśl za- |mu. 


denci obowiązani są ponadto u- ŚRODOWISK, KTÓRE MIAŁY 
częszczać na wykłady i óćwicze- 


nia w dwóch obcych językach, 


5 z O 

Szkoła Główna Handlowa, Od- Zacieśnia 5 
dział w Łodzi, dóstosowała pro- 

zram nauczania do potrzeb m 
o oiGych rejonu łódzkiego. Chłopi z Rzeczy 
Na trzecim roku studiów zorga- W świetlicy  Parowozowni 
nizowano specjalizację w dwóch | ródź—Kaliska zgromadzili się 
kierunkach: handlu włókienni-| pracownicy ZZK. Łódź-Węzeł, 
czego i ekonomiki przedsiębior- |aby powitać gości przybyłych 
stwa. W ścisłej współpracy z Cen|ze wsi Rzeczyca w powiecie 
tral Tekstylną i przy cennej | piotrkowskim, z którą nawiąza 
pomocy fachowców z zakresu |li współpracę. 
handlu włókienierneggo BGH w Delegacja chłopska, w więk- 
Łodzi uruchomiła przed rokiem | szej części składająca się z ko 
jedyną w Polsce specjalizację | pięt w ślicznych, regionalnych 
handlowo - włókienniczą, która | strojach — zajmuje honorowe 
będzie rozwijana i kontynuowa- | miejsce ne podwyższeniu za sto 
na w roku akadem, 1949-50, Kie- |łem prezydialnym. 
runek ekonomiki  przedsiębior- Po wymianie upominków o. 
stwa stawia sobie za zadanie | prowadzają kolejarze gości po 
przedó wszystkim kształcenie | swych warsztatach pracy. Na- 
pracowników dla przemysłu. stępuje zwiedzanie parowozow- 


i z i. Kierownik parowozowni 
SGH posi prawa | 7 7 
szkół akademickich Studia | OW. Walczak Jan udziela 
PRZ, a | objaśnień. 
trwają 3 lata: po zdaniu prze- A ya 
pisanych egzaminów absolwenci Gosposie s Rreceycy z. moto 


3 „.|kawieniem oglądają hale, w 
otrzymuję dyplomy. Po złożeniu z y 
pracy magisterskiej dyplomanci których stoję parowozy, prze 


5; 3 l rem 
uzyskują tytuł magistra nauk „cią wać wedan P 


ekonomicznych. Przy obiedzie w Świelicy wy 
Szkołą Główna Handlowa, Od-|wiązmje się ożywiona dyskusja. 
dział w Łodzi, nie rostała do-|Goście zwiedzili już dwie fa_ 
tychczas upaństwowiona, bryki poza warsztatami kolejo 
wymi: bawełnianą „ydziewięt- 
i kę** i szwalnię w Łódzkich Za 
nak zróżniczkowane, w zależno- kładach Przemysłu Odzieżowego 
ści od możliwości płatniczych im. Więckowskiego, przy ulicy 
studentów. Tabela oplat przew- Wólczańskiej nr 50, więc też 
dują całkowite zwolnienie od pytaniom i odpowi nie 
czesnego (kat, A), czesne 6.000 | ina końca. E 
złotych rocznie (B), 12.000 zł Po obiedzie gosposia z Rze. 
(C), 18.000 zł (D), 24.000 zł (E) |ezycy zwiedziły łódzkie ZOO. 
i 30.000 zł rocznie (F). Czesne | Wieczorem w sali ZZK Łódź— 
dla studentów ustala komisja, |Raliska odbyła się na cześć go 
utworzona przy współudziale | ści zabawa. 
czynnika społecznego: od decy-| Dnia następnego gościnni kole 
zji komisji przysługuje odwoła |żąrze zaprowndzili delegację 
nie do Delegata Ministerstwa | chłopską do kina na poranek 
Oświaty ola Spraw Młodzieży | Uey Granicznej* ; do muze. 
Akademiekiej, W roku ubiegłym |ósy łódzkich, po czym po obie. 
opłaty wynosiły przeciętnie OKO-| dzie odwieźli ich samochodami | 
ło 11.000 zł na studenta, lejarzy delegaci z Reczycy. 


Opłaty w SGH w Łodzi są jed- 


Apone znany w Polsce, gdzie w związku z Rokiem 
znakomity pianista ra- Szopenowskim organizowa- 
dziecki, laureat konkursu ne są na szeroką skalę licz- 
szopenowskiego, Jakub Żak ne imprezy muzyczne, 


należy do tych nielicznych „Polskę znam z kilkakrot= 
wirtuozów, którzy łączą w nych występów w różnym 
swej sztuce błyskotliwą, ol- czasie w szeregu miast, a 


śniewającą technikę z głę- przede wszystkim z konkur- 
boką wnikliwością oraz sub su szopenowskiego, którego 
telnym wyczuciem stylu 1 jestem laureatem, — powie- 


ducha odtwarzanych utwo- s nowskich, odbędzie sie rów- 
rów. Jego pełne finezji ¿ od- Kult ( hopina w ZSRR D uirri ea wW Trasa W—Z  przecięła rulny 
zień obchodu 


czucia wykonanie utworów 


Bacha, Beethovena, Godov- Rozmowa z Jakubem Zakiem rocznicy t. zn. 17 październi ulice. Na tym niedawnym cmen- 


skiego, Chopina i Rachma- 
ninowa, wywiera niezapom- 
niane wrażenie. Nie więc 
dziwnego, że łódzka pu- 
bliczność, szczególnie osta- 
tnio zapełniająca obszerną 
salę Filharmonii, z niekła- 
manym zachwytem witała 


dział znakomity pianista ra 
dziecki. — Cenię wysoko 
wrodzoną muzykalność pol- 
skiej publiczności i pełeń 
jestem uznania dla przedsta 
wicieli polskiego świata mu 
zycznego. Z kompozytorów 
mistrza, nagradzając go po Polskich cenię przede wszyst 
każdym odegranym utworze KIM Chopina i Moniuszkę. 
burzą oklasków i żądając Dla mnie są to wyraziciele 
mieskończonych bisów. muzycnej twórczości naro- 
du polskiego w jej najczyst 
szych formach, czerpiący 
natchnienie ze skarbca kul- 


W krótkiej rozmowie jaką 
odbyłem z Jakubem Żakiem 
po koncercie, znakomity ~r ŻY RUG KT ; 
tysta radziecki podzielił się os udowej własnego naro 
ze mną swymi wrażeniami, í 
wyniesionymi z Polski oraz Opera Moniuszki „Halka“ 
opowiedział o kulcie Chopi- należy do jednej z czoło- 
na iałniaiacym w ZSRR, wych pozycji t. zw. „żelaz- 
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Miejsca w szkołach 


ogólnokształcących i liceach 
pedagogicznych 
Wydział szkół średnich ogól- | przyjęcie do liceów  pedagoa 
nokształcących Kuratorium Okr.| gicznych winni zgłosić -się po 


Szk. Łódzkiego zawiadamia mło | 10 lipca rb. do Kuratorium Okr, 
dzież, która po ukończeniu |Szk. Łódzkiego, gdzie wywieszo 


TYCHCZAB UTRUDNIONY zos : szkoły podstawowej złożyła e- |na będzie lista nazwisk przy- 
DOSTĘP DO SZKÓŁ WYŻ ub = B. aTa oot tia mo. |gzaminy do szkół orae IR [37 ky apearen: T, = 
Szy za edzi | A AS ; ólnokształcgcych i liceów pe | którego dany uczeń zos 

CH. powi ana pomoc że zatem i nie powinna w tad- g 


nansowa Ministe da icznych, lecz nie zosta- | jęty. 
i A X t- |nym wypadku odstraszyć od stu ła Sci wobec braku miejsc, Uczniowie, którzy zdawał 
stwa Oświaty i Centrali Teksty diów w SGH. A> 


iwi ; : że będzie ona miała zapewnio-| egzamin do szkół średnich o- 
nej umożliwi przeprowadzenie Przewidywane  upaństwowie: |ne miejsca w dziesięciu równo | gólnokształcących, winni rów- 
zasady, że studenci I roku stu: |nie SGH, Oddziału w Łodzi, po- ległych oddziałach, które zosta |nież po 10 lipca zgłosić się do 
diów — dzieci robotników ornzjzwoli ma całkowite zniesienie|ną uruchomione z początkiem |tych szkół i zapoznać się z 
małorolnych chłopów — o ile sa- |czesnego w stosunku do wszyst- przyszłego roku szkolnego. listą, podającą, gdzie każdy z 
mi nie pracują zarobkowo, za-lkich studentów. Uczniowie ci, reflektujący na uczniów zostaje przydzielony, 
Z A z W e a z GL 


O samodzielną pracę nad sobą 
Osiągnięcia i hraki partyjnego Kursu $Samokształceniowogo w Łodzi 


PZPR-owcy, są kursy tereno- |niowego, działającego przy Wy lepsze podsumowanie osig- 
we o pracy których niedawno |dziale Propagandy, Kultury ¿| gnięć 41 niedociągnięć w precy 
pisaliśmy. Wyższą formą szko|Oświaty Komitetu Łódzkiego, | kursów, 

Jest rzeczą pewną, że pomi- 


Poważne i rozległe zadania 


dem stwarzają konieczność |lenia, wprowadzoną niedawno |kursem zostali na ogół objęci 


intensywnego szkolenia akty-|w naszej partii, jest samo-|aktywiści partyjni — absol-|mo pewnych braków, o któ- 
wu partyjnego t wyszukiwa- | kształcenie. wenci kursów terenowych, rych bedzie mowa późaiej, 
nia coraz to nowych form szko| Kurs samokształceniowy po|bądź też towarzysze, którym |kursy dały wyniki zadawala- 
leniowych. wstał w Łodzi w marcu br.|obecny zasób wiadomośc: oraz |jące. Towarzysze — i to moża 


jest najważniejsze — nauczyli 
się pracowąć sami nad sobą, 

Uczestnicy starannie przygo 
towywali konspekty z przero- 
bionej lektury, a obecność na 
zajęciach obowiązkowych do- 
chodziła do 80 procent. Tylko 
nieliczny odsetek opuszczał za 
jęcia bez usprawiedliwionej 
przyczyny. 

Do tych kursów — gdzie 
kierownictwo potrafiło wytwo 
rzyć właściwą dyscyplinę pra% 
cy i nauki w pierw- 
szym rzędzie zaliczyć trzeba 
kurs Służby Ochrony Kolet 
którym opiekował się kiero- 
wnik polityczny tow. Lizak i 
kierownik organizacyjny tow. 
Karliński. 

Dobrze zorganizowana przez 
tow. Woleld praca, (kiero- 
wniczkę polityczną kursu przy 
Dzielnicy Górnej - Lewej) nie 
przyniosła oczekiwanych rezul 
tatów. Na tym kursie podob- 
nie jak na niektórych innych, 
niewłaściwy dobór słuchaczy 
dokonany przez Komitety 
Dzielnicowe uniemożliwiał po 
stawienie kursu na należytym 
poziomie. Zresztą zły dobór 


Podstawową formą  szkole- | Objął on 400 towarzyszy, zor- |zdolnoścć: pozwalają na samo- 
nia, którą w pierwszym rzę-|ganizowanych w 16 grupach |dzielną pracę nad sobą, na sa 


nie objęci będą wszyscy łożeń kolegium samokształce- Program kursów obejmuje 
podstawowe dzieła klasyków 
s 8 5 ° socjalizmu i historię polskiego 
ł i międzynarodowego ruchu ro 
IQ SOJUSZ migs ze WSIĄ botniczego. Nauka została w 
N ten sposób zorganizowana, że 
cy w gościnie u kolejarzy łódzkich towarzysze otrzymują określo 
2 ny temat i bibliografię do nie 
ró y go. Materiał ten jest samodziel 
nie przerabiany w ciągu mie- 
siąca przez każdego uczestn'- 
ka. Raz w miesiącu odbywa- 
ją się zbiorowe seminaria, a 
przynajmniej co tydzień kon- 
sultacje, w czasie których to- 
warzysze, napotykaiący w na 
uce na trudności, z%łaszają się 
do kierownika politycznego 
grupy, który objaśnia, wska- 
zuje odpowiednią lekturę i w 
ogóle pomaga uczącemu się w 
AŻ |opanowaniu materiału. 
Łódzkie kursy samokształ- 


ceniowe są jedynymi w kra- 
ju, gdzie zostały wprowadzo- 
ne egzaminy po przerobieniu 
każdych dwóch tematów. O 
słuszności tej inowacii Łódz- 


— Przyjedźcie do nas na ao-|miłe przyjęcie — zapraszali Rojkiego Kolegium Samokształ- słuchaczy stanowi najpoważ- 
żynki. Chcemy i my się os- lejarzy delegaci z Reczycy. ceniowego świadczą wyniki e- |niejsze niedociągnięcie wielu 
wdzięczyć wam za gościnne 1 Sylw. gzaminów, które stanowią naj innych kursów samokształce= 


niowych. 


Dobrym doborem £ wyso- 
kim poziomem naukowym wy 
różnił się kurs przy Central- 
nym Zarządzie Przemysłu Pa- 
pierniczego i w Central: Te- 
kstylnej. 

Ogromna rozpiętość wy- 
kształcenia ogólnego wśród u- 
czestników kursu, — od szko- 
ły powszechnej do ukończo- 
nych wyższych studiów — u= 


Tr asa WwW — z7 chluba i duma Warszawy 


Prace są już na ukończeniu 


(Od własnego korespondenta , Głosu“) 

Chlubą, dumą Warszawy jest trasa W—Z, Panuje wśród |nelu, którym kierowany będzie 
warszawiaków taka opinia, że gdy się jest w złym humorze — |cały ruch kołowy mostu $ląsko_ 
najlepiej przejść się po terenie robót trasy W—Z, a zaraz | Dąbrowskiego, zakryte jest gład- 
wstępuje w człowieka nowy duch, a uśmiech wykwitą na |k% jezdnią, Sam most, niczym 


usta, Cała Warszawa — można to zaryzykować bez przesa. | misterna klamra, spina oba brze- |trudnia wyróżnienie szczegól- 
dy — „dogląda''* nowej trasy, gi błękitniejącej key Wisły — |nie wybijających się słucha= 
j i warszawski z praskim, czy. Na szczególne podkreśle= 
iększość prac ma  traste|ustawiony, Teraz wykwitają przed nam: |nję jednak ognie fakt, ża 


W—Z weszła już w stadium | Zejdźmy w dół, ku osiedlu pastelowe, prześliczne domy ko_ 
końcowe. Pięciotysięczna załoga | mariensztadzkiemu. Jeszcze tak lonii mariensztadzkiej. Powie. 
robotnicza, zatrudniona przy tej|niedawno, może rok temu, sta- wają w oknach białe firanki, 
budowie, nie zrobi zawodu ani| liśmy niemal po kolana w gruzo- | niemal każde z okien jest ukwie 
mieszkańcom stolicy, ami całaj| wisku, A oto już dziś opadająra |e ne, Rekordowe tempo powsta- 
Polsce, oczekującej na to wiel. | tarasami ku Wiśle skarpa ziele. nia osiedla mariensztadzkiego — 


nazwisko tow. Łuczaka, tram- 
wajarza z MZK, bardzo często 
pada z ust członków Kolegium 
Samokształceniowego. Tow. 
Łuczak jest bowiem jednym z 
tych słuchaczy, który nie tyl- 


kie wydarzenie, ni się intensywnym szmaragdem | ciągi niespełna 14 miesięcy |ko otrzymał dobry stopień na 
Granitowy trzon kolumny Zyg|trawy i 800 tui, jakie tu zass- | egłe csuGie, liczące 36 budyn_jegzaminie i wykazał, że naj- 
munta, ważący 18 ton, jest już'dzono. Fascynujące wnętrze tu-|ków, jest na ukończeniu — za-|lepiej przyswoił sobie mates 


riał obowiązujący, lecz opa- 
nował sztukę samokształcenia. 
Dobrymi postępami w na- 
uce wyróżniło się również spo 
ro kobiet z tow. Marchlewską 
(CZPP) i tow, Sapocińską (CT) 
ną czele, chociaż kobiety stano 
wią stosunkowo niewielki pra 
cent uczestników kursu. 


Wyciągając wnioski a trzy- 
miesięcznej pracy kursu, któ- 
ra pod wieloma względami by 
ła pracą pionierską, towarzy= 
sze z Kolegium postanowili za 
przykładem kursów tereno- 
wych zorganizować w najbliż 
szym czasie seminaria — wy- 
kłady dla kierowników poli- 
tycznych. Dla towrzyszy - słu 
chaczy, którzy napotyka w 
pracy samokształceniowej ma 
szczególne trudności, zorzani= 
zowany zostanie specjalny 
kurs o tej samej tematyce, 
lecz uzupełniony wykładami, 
Jest rzeczą niewątpliwą, ża 
łódzkie kursy aż pó PR 
we które już dziś poszczycić 
s.ę mogą pewnymi osiągnięcia 
m, w wyniku dalszego dosko 
nalenia form pracy osiągną je 
szcze wyższy poziom i odegra 


wdzięcza* nalcży współzawod- 


nego repertuaru“ opero- lów, wykonawcami których JE"TVU Pracy. Z tego odcinka 
wych teatrów radzieckich. będą pianiści tej miary, co fSY N—Z pochodzę takie na. 
Obecnie „Halke“ grają w Le Richter, Sofronicki ż t, p. JZYISKs rckorizistów pracy, nu 
ningradzie. W ramach obchodu Roku Jrajewski, Madejski, Majorow. 

Chopin jest jednym z naj Szopenowskiego  Moskiew- JSK. Niemal dwukrotnie szybsze 
ulubieńszych moich kompo- skie Konserwatorium organi Jwybudowanie osiedla, gdzie sot- 
zytorów. Kocham i cenię zuje cykl muzycznych wie- ki rodzin robotniczych otrzyma. 
jednakowo wszystkie utwo- czorów, obejmujących ca- Kło dach nad głową, możliwe by- 
ry tego wielkiego twórcy. łość twórczości Chopina. Po ło dzięki temu, że 75 procent za- 

W związku z rocznicą szo- dobny cykl koncertów szope Miozi bierze udział we współza.. 

wodnictwie pracy. 


właściwej Hdomów i stare, legła w gruzach 


* ka, występuję z recitalem Hltarzysku zieleni się dziś trawa 
penowską w Moskwie w dru właśnie w Leningradzie. Do i krzewy, szumią drzewa. Na 
giej połowie maja b. r. od- obchodu rocznicy Chopina |rłumackim, w pobliżu hietoryce 
bywał się konkurs  szope- przygotowują się również nej Grubej Kaśki 108 ati 
nowski w którym uczestni- wszystkie większe ośrodki piramidalne, których mierla 
czyło 26-u najzdolniejszych kultury muzycznej ZSRR, na 2 Bieg Sa i aE NE WF 
młodych wirtuozów - pian? czele z Kijowem, Mińskiem || niej. BEBO Piza, 
stów. Byłem przewodniczą- it d. Raj AEO RI 
cym jury, w którym zas'a- Muzyka w ZSRR jest do- R ; Sube 23 dka 
dali tacy artyści, jak Lew brem społecznym, ż którego pracowały załogi robotnicze Be- 
Oborin, prof. Goldenweizer, w pełni korzystają wszyscy || 27 i Mostostalu, Nazwiska 
znakomity pianista Neuhaus pracujący. Stad ŚFOZOMIBIY takich „wuzeciaków**, przodow_ 
t inni. jest wysoki poziom radziec- ników pracy, jak tow. tow, Wło- 

Moskiewska Filharmonia klej kultury muzycznej i szczyk, Sztandar, Ruszkiewicz, 
z okazji roku szopenowskie- tsn pietyzm, jakim udzie Lewandowski, Brodaczewski, Go. 
go urządza 12 koncertów, po radzieccy otaczają prawdzi- JSPodarczyk, Śniady i tylu, tylu | 
święconych twórczości Cho- wych mistrzów tonów — swo innych, którzy swym zapałem 


pina, z których dwa będą ich i obcych,“ pociągneli za sóbą resztę załogi ją poważną r ; à 
symfoniczne z udziałem or- R ? Ur i przyśpieszyli budowę trasy |oracy a AANA AA 
kiestry. Odbędzie się rów- SOzmowę przeprowadził WZ, I - l prowadzą 


R niechaj mocno utrwalą |nej rzez ti 
nież 10 snecialnveb ranita- Stanisław Powołocki Nsię w naszej pamięci, Ber, =i nasza ds sk: 
j 


7 lipca 


z3 


Z życia partii 


A 


WET TEER 


Wczasy dziecięce należy jednak 
organizowoć systemałycznie i planowo 
Kolonie letnie dlą dzieci łódzkich robotników są prawdzi- 


UWAGA, gastronomicy — NO. 
PZPR-owcyl wym dobrodziejstwem, Miasto nasze, latem zwłaszcza, jest 
Zawiadamiamy wszystkich zadymione i duszne. Wyjazd dzieci jest więc bardzo wskaza- 
pzłonków PZPR — gastronomi- my. Akcja kolonijna w tym roku obejmuje około 40 tysięcy 
ków, iż dnia 8 lipca 1949 r o dzieci i prowadzą je zarówno Związki Zawodowe, jak i To- 
odzinie 9-tej rano w lokalu warzystwo Przyjaciół Dziecr — w porozumieniu z Krątortu 
zielnica — Śródmieście przy m Okręgu Szkolnego, 
w. FiorRzwakiaj ZASREŚSIA zieci wyjeżdżają na turnusy Przykra ta sprawa  przedsta- 


sią zebranie oraz uroczystość 
wręczenia legitymacji. 
Obecność wszystkich 
ków obowiązkowa pod 
gem partyjnym! 
Tay 1: PY AE TYN 


Pracownicy Star. 
Łódź-Pólnoc 


dla uczczenia rocznicy 
Manifestu PKWN 


Pracownicy Starostwa Północ- 


człon- 


rygo- 


miesięczne do najpiękniej 
szych miejscowości w całym kra- 
jun Poza tym organizowane są 
przez poszczególne Związki Za 
wodowe wczasy lecznice w miej 
scowościach klimatycznych dla 
chorych lub: zagrożonych 
gruźlicą, Nad akcją tą czuwa 
Okręgowa Rada Związków Za- 
wodówych, Turnusy na dziecięce 
wczasy lecznicze trwają 6 tygo- 
dni, Wczasy takie prowadzi z po- 


dzieci 


mego Lódzkiego postanowili dla | wodzeniem między innymi Zwią- 
uczczenia 5-tej rocznicy Mani-|zek Włókniarzy, który zorgani- 
festa Polskiego Komitetu Wy-| zował już w tym roku kilka tur- 
zwolenią Narodowego wziąć nu-|nusów w Rabce i w innych miep 


dział w pracach  niwelacyjnycih 
w parku l-zo Maja w Rudzie 
Pabianickiej, Prace rozpoczęto 
w dnin wczorajszym po godzi 
nach biurowych. Pracownicy Sta 
rostwa Północnego poświęcą co 
dziennie cztery godziny poporo- 
dniu do dnia 20 lipca na prace 
w parku. (sw) 


stowościach klimatycznych. 
Podkreślając doniosłe znacze 
nie samej akcji dziecięcych 
wczasów leczniczych, 
równocześnie zmnszeni wystąpić 
przeciw niedopuszczalnemu nie- 
dbalstwu Związku Pracowników 
Użyteczności Publicznej w tej 


dziodzinie. 


jesteśmy 


Łódź pos ada cztery razy więcej przedszkoli 


niż przed wojną 


Oświaty Zarządu 


Dobry chlebek! 


0] <= 
ZOO 
Eh 
R. 


przedszkoli miejskich, dziś czyn 


pochlnbić się możejnych jest ich 28. Przed wojną 
ni osiągnięciami. Przedjistniały zaledwie 2 świetlice 
posiadaliśmy tylko. 7]ila dorosłych — dziś Zarząd 
_ Miejski prowadzi 47 świetlic, 


dalsze sę w Przed 
wojną czynne były 3 azkoły po 
wszechna dla dorosłych — obec 
17 miejskich, wieczorowych 
szkół powszechnych stoi otwo- 


projekcie, 


me 


wia się w sposób następujący: 
wątłych i choro" 
witych postarali się o kwalifi- 
kacje dzieci na wczasy lecznicza, 
Kwalifikacje te zostały złożone 
w Związku, Dnia 30 czerwca br. 
o godz, 6-ej wieczorem rodzice 
otrzymali zawiadomienie pisem- 
ne, by zgosili się następnego 
dnią wraz z dziećmi do budynku 
szkoły podstawowej przy ulicy 
Próchnika, Zaznaczono przytem, 
by dzieci ubrania, 
liznę, ręczniki itp, — z wyhaffo 
wanymi wyraźnie nazwiskami 
Oczywiście wszystkie ta pi 


rodzice dzieci 


zabrały bie 


Yea 


towania, zostawione na ostatnią 


chwilę, wiele 
w nocy. Nazajutrz rodzice zwol- 
nili się z pracy, by odprowadzić 
swoje pociechy na godz. 8 rano. 
O godz, 10:ej rano — dnia 1 lip- 
CR 
przypomnieli 


wymagały pracy 


— organizatorzy wczasów 
sobie, że należy 
zbadać stań zdrowia dzieci, Przy 
pomnieli sobie również, że dzieci 
powinny zabrać z sobą koc, po- 
duszkę i po dwa prześcierndła, 
Rodzice musieli więc udać się 
szybko do swych oddalonych 
mieszkań, by przynieść żądane 
przedmioty. N tępnie zawiado: 
stkich, by stnwili się 
ò godz. 18:ej na dworcu Łódź 
Fabryczna, O godz. 14-ej zosta- 
ły wykupiona bilety do miejsco- 
wości Mrozy, dokąd właśnie 
miała jechać opisywana grupa, 
składająca się z 28 dzieci w wie- 
kn od 6 lat do około 14, Okaza- 
ło się wówczas, że dzieci ma ją 
jechać.. wagonem towarowym, 
nieprzystosowanym zupełnie do 

> podróży. Okazało się | 
eż, ża Związek nie postarał | 
o odpowiednią opiekę dla | 


miono wSszt% 


się 


TITTI 


Beton:arzę SPR przystępu 


Kolonie letnie dobrodziejstwem 


dla dzieci łódzkich robotników 


dzieci w czasie drogi. 
ryruszył za stacji dopiero o go- 
dzinie 14.30, O godz. 23,30 dzio: 
ci musiały przesiadać się w War 
Można sobie wyobrazić, 


szawie, 
z jakimi trudnościami to się od- 


było. O godz. 6.30 rano dzieci 
zajechały wreszcie do Mrozów. 
Miejscowość prześlic ana — piek 


ne lasy mieszane, wygodny dom 
wypoczynkowy, racjonalne odży 
i nadzieję — 
troskliwa opieka — wszystko to 
pozwoli - zapomnieć 
trudach podróży, zwłaszcza, że 
pozostaną tam przez 6 tygodni 
i będą miały dość czasn, by na 
brać sił i zdrowia. 

A jednak piszemy o tym, pist 
nieodpowiedzialną organi 
zację wczasów dziecięcych przez 
Związek Pracowników Użytecz- 
ności Publicznej, Nie wolno na- 
rażać rodziców, którzy pracują, 
na tak wielką stratę czasu, nin 
wolno zawimiamiać tak późno o 
terminie podróży, nie wolno mę 
Czyć dzieci długotrwałym c - 
niem na odjazd pociągu, Nie 
wolno wreszcie dopuszczać do te 
go, by dzieci jechały w antysa 
nitarnych warunkach, w wago- 
nach towarowych. 

Niewątpliwie, 


wianie —- 


mamy 


dzieciom 06 


nujne 


ZOR 


fakty opisane 


przez nas stać się winny po- 
ucznjącą lekcją na przyszłość 
dla wszystkich organizatorów 


leczniczych wczasów, które win- 
ny być organizowane planowo i 
sumiennie, kn zadowoleniu 
dziców oraz dzieci, 


M. Zal, 


Werkunek do szkół c 


Do dnia 27 lipca 1849 r. trwać 
będzia werbunek do Szkół Ofi- 
cerskich Odrodzonego Wojską 
Polskiego. 

Od kandydatów wymagane są 
następujące warunki: 1) oby- 
watelstwo polskie; 2) pochodze- 
nie robotnicze z drobno- i śred- 
niorolnego chłopstwa i intel 
gencji pracującej; 3) stan wol- 
ny; 4) wiek: a) do oficerskiej 
Szkoły Marynarki Wojennej i 


ONO ULU 


ją do wsoółzawodnietwa 


Pociąg | 


ro- 
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Lokator domu przy ul. Daszyńskiego 56, oh 
Z. Banaszkiewicz pisze: „Miejskie Przed- 
siębiorstwo Rudowlane otrzymało nd Zarza 
du Nieruchomości zlecenie nanrawy dachu 
w naszym domu. Naprawa ta mitta być ukoń 
czona do dnia 15 czerwca br Ale widocznie 
MPB nie poczuwa się do wype nienia zobo- 


wiązań w określonym terminie, gdyż do tego 


czasu w ogóle nikt nie zainteresowana? się ka- 


tastrofalnym budynku, 


50 


stanem naszego 


ZA: 


u 


mieszkałego przez lokatorów...*. 


Nie pierwszy to raz napływają skarg! na MPB oby ta chociaż 


była po raz ostatni.. 


Uciekający tramwaj 


Stała czytelniczka „Głosu“ pisze: Chodzi o 
nzzodnienie odjazdu ostatniego dziennego tram 


waju z Dworca Kaliskiego i przyjazdu po- 
ciązu z Warszawy. Pociąg z Warszawy przy: 
jeżdźa na dworzec Łódź-Kaliska o godz. 0,5, 


a tramwaj odjeżdźa punktualnie o tym samym 
czasie. Gdy podróżni opuszczają dworzec, wi- 
dzą już tylko: z dala odjeżdżający tramwaj. 
Co maia robić ludzie, zmeczeni podróżą, jeśli 
mają daleko do domu i są przy tym obcią- 
żeni bagażem. a nie zawsze mogą sobie po- 
taksówkę? 
że na następny tramwaj trzeba czekać nk. godziny...“ 


zwolić na kosztowna Zaznaczam, 


Sądzimy, że należałoby przez drohną zmianę tw rozkładzie jazdy 
dostosować dla wygody podróżnych odjazd tramicaju do czasu 
przybycia pociągu. 


R: 


P maa t m 4 RAJ 
ti'cerskich WP 


dó Oficerskiej Szkoły Lotniczej stępujące dokumenty; a) po- 
od 18 do 21 lat; b) do pozosta- | świadczenia obywatelstwa; b) 
tych szkół od 18 do 25 lat; c) do | metrykę urodzenia względnie do 
Technicznej Szkoły Lotniczej od | kument zastępczy; c) dokument 
18 do 24 lat; 5) zdolność fizycz- | stwierdzający stosunek kandy- 
na do wojskowej służby zawo- | data do służby wojskowej; e) 0- 
dowej; 6) wykształcenie na po- | pinię organizacji politycznej lub 
ziomie małej matury gimnazjum | społecznej, o ile kandydat do 
ogólno-kształc, lub równorzędnej | niej należy; f) arkusz ewidencji 
szkoły zawodowej, Dopuszczalne personalnej (wzór Nr 2); g) wła. 


s w tej dziedzinie wyjątki; 7) | snoręcznie napisany życiorys; 
zobowiązanie do zawodowej służ- | h) zobowiązania kandydata (10 
by wojskowej, Kandydaci do zawodowej służby wojskowa 


Szkół Oficerskich składają po- 


(wzór Nr 1); i) świadectwo zdzo 
(lania i uzyskują bardziej szcze- 


wią wydane przez lekarza woj- 


——. 


t-5za w Polsce próba 1o-krotnego zwiększenia 


wydajnośći pracy przy betonowaniu 


gółowe informacja w odnośnej 
REKU, 


Do podań dołączyć należy na- 


skowego lub powiatowego. 
DOWÓDZEiWoO 
OKRĘGU WOJSKOWEGO 


A 


Wysłała mnie Polcia po 
chleb 
— ldźno — powiada — 


Hipolicie, i przynieś chle- 
ba na kolację, a ja przez 
ten czas ugotuje kawę. 
— Jaki kupić, biały czy 
razowy spytałem dla 
wszelkiej pewności, żeby 
później nie było bury (Pol- 


cia umie być groźrna!-. 
— Kup żytni, razowy, 
bo zdrowszy i za świeżym 


twarogiem będzie wspania 
le smakował, Zrobimy £o- 
ble wiejską kolację, 
Poszedłem do najbliższej 
piekarni (naprzeciwko przy 
Piotrkowskiej 93 jest pie- 
karnia ob. Kopczyńskiej 
St). Uprzejma sprzedaw- 
czyni zapakowała mi chleb, 
zainkasowała należność. 
— A qgdzieżeś ty stary 


ten chleb .kupował, da 
Berlina po niego ganiałeś, 
czy jak? — groźnie I wo- 


jowniczo spytała mnie to- 
na, rozpakowując przynie- 
sioną przeze mnie paczkę. 
Ależ kochanie... 
Żadne ależ, spójrz 
sam. co mi przyniosłeś! — 
Faktycznie, chleb pod 
papierem, w który zawinę 
ła go kupcowa miał już o- 
pakowanie „firmowe”: lak 
wół figurowało na nim 
Steinmetz Roqqen — 
Vollikornbrott A pod 
tym pytanko: 
Wann Steinmetz 
— Roqgen — Vollkornbrot 


przyjemne 
schmeckt 
am besten? 
Nigdy! Stanowczo nie 
smakuje nam chlebek w 
opakowaniach. które przy- 
nóminaja ponure czasy hi- 
tlerowskiej zmory! 
Myśle, że  podzielacie 
moje zdanie 
Hipolit 


_ m oe zza 


Smutny, 
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"— 


4) przechtkola ; 
2, Swwęriice { 
Y koly wecorous powy 
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WIR KES 


CLD | OKRE DO OW, 


rem dla dorosłych. W 
statnich pięciu lat 


Cia:mr 
ingu 


miejskie 


szkoły powszechne dla  doro_ 
słych, wydały 5.600 świadectw, 
Miejskie gimnazja dla dorosłych 
wydały po + 387 świa” 
lectw maturalnych, zaś gimna. 
zjum dla młodzeży i handlowe 
— skończyło 412 absolwemtów. 

Wydział Oświaty Zarządu 
Miejskiego prowadzi 10 ogród. 
ków  jordamowskich dla dzia- 


twy, w różnych dzielnicach mia| 
sta, ponadto utrzymuje 100 ze_| 
społów świetlicowych przy szko 
łach podstawowych. W dalszym 
ciągu plannja się poważne zwię 
zakładów nauko-| 


kszenie ilości 


wych 1 pomocniczych. 


obniżce cen 


podwiązkowej 
szelkowej 
piżamowej 


BOGATY WYBÓR 
Nowy cennik wprowadza 


wyrobów 


(es) przystępują w najbliższym cza. 


CENTRALA TEKSTYLNA 
zawiadamia 0 obowiązu) 


GUMY 


Sprzedaż hurtowa i detaliczna za 
pośrednictwem hurtowni i filii hurtowni 


Współzawodnictwo w bu- 
downictwie łódzkim zatacza 
toraż szersze kręgi, W dniu 
dzisiejszym rozpocznie się 
na budowie magazynów Cen- 
trali Spółdzielni Spożywców 
na Polesin Widzewskim 
(przedłużenie ulicy Daszyń- 
skiego) pierwsza w Polsce 
próba 15-krotnego zwiększs 
nia wydajności pracy przy 
betoniarce o napędzie rop- 
nym. Obliczenia sporządzi 
inż z SPB, 
prowadzi wyż. wym, roboty, 
Dotychczas przy tego typu 
betoniarce pracował zespół, 
składający się z 10 osób. 


Co 


BStrusiak które 


można na 


Dzisiaj przy tej samej beto- 


niarce stanie 5 osób: 2 be- 
toniarze, ob. ob. Bolesław 


Rafdziak i Stanisław Pawlak 
oraz trzej pomocnicy: ob, Ob. 
Jan Bobczak, Zygmunt 80b- 
zak 1 WŁ Biercha. 
zmniejszonej obsługi, 
zastosowaniu nowego syst% 


Mimo 


dzięki 


mu zwiększy się wydajność 
pracy, a zarobki robotników 
betoniarzy znacznie wzros- 
ną, 

Zespołowi betoniarzy łódz- 
kich, którzy dzisiaj przystę- 
życzymy po 
(m) 


pują do pracy, 
myślnych wyników! 


być w PDT? 


W najbliższych dniach meble na raty 


Powszechne Domy Towarowe 


ącej od 15 czerwca rh. 
detalicznych 


do wc'ągania 


nie do laży mebli, a więc 


krzoseł, biwrek,  tapczanów, 
kompletów kuchennych i tp, 

Meble te sprzedawane będą 
na raty i za gotówkę, 


Ponadto PDT otrzymały du- 
ży transport konfekcji męskiej 
i damskiej, płaszcze podgurewe- 
wane w cenie ponad 4 tysiące 


złotych, wieczne pióra produk. 
czeskiej, aparaty fotografi- 
importowane ze Związku 
Radzieckiego i oknlary przeciw 
słnneczne, 


le w. Inwalidów Wat. 


ti 


CZN8, 


Komitety domowe Star. Sródm.e;sk'ego 


porządkują swą dzielnicę 
W dalszym ciągu na obsza-| Wydział Plantacji 
rze  Mtarostwa Śródmiejskiego | Miejskiego natychmiast 
trwa społeczna akcja porządko|wa trawę i urządza 
wania ulic i domów. W  dnin| Tak więc miasto nasza f: 
wczorajszym pracowały Komi_ | przygotowuje się do uroczyst 
tety Domowe przy ul. Złotej 3, ści 22 lipca — Rocznicy Man 
4, 5, 6, P i 12, Rzgowskiej 44 |fastu PKWN. j 
Kaxpiej sa, 4b, 28; wszystkie) Na marginesie” wyrażamy 
Komitety Domowe przy ul. Lu|zdziwienie, że starostwo Połud. 


belskiej oraz Kaliskiej na nl.|nigwe dotychczas nie przystąpi 
Senatorskiej do Kilińskiego i łdkio tej pożytecznej akcji. 


na al. Grabowej. Należy pod-' Czyżby na terenie tego staros- 
kreślić, że tam, gdzie miesz-| twa wszystko było w porzo- 
kańcy łodzi przekopują rabaty, |dku? ; i (m) 

Potrzebni natychmiast 


BRUKARZE | LASTRIKARZE pa dobrych warmnkach do robót 
w Warszawie trasa „W — Z", 


Przejazd bedzie opłacony, Kwatery, stołówka itp. na miej 
scu w Warszawie zapewnione, oraz potrzebni robotnicy nie- 
wykwalifikowani na miejscn w Łodzi. 

Zgłoszenia 
Przedsiębiorstw 


przyjmułe Wydział Personalny Państwowych 


Budowlanych Zjednoczenia Łódzkie, Sienkiawi 
cza 61 


o see 


PAŃSTWOWE ZAKŁADY PRZEMYSŁU BAWEŁNIANE 
GO I WEŁNIANEGO NR 22 
w Łodzi ul, Kątna 39-41 
poszukują CEROWACZKI 
składać w 


1084 


Zgłoszenia Wydziale Personalnym 


1195 


k í : Zarząd Powiatowego 
apeiuszowe| Związku Inwalidów Wolennych | 
| SE $ R.P. w Łodzi zawiadami rszyst 
i innej VE opa brytania 
ich członków Koła, iż termin 
ostateczny zapisów dzieci na 


ASORTYMENTU! ||: 


obniżkę cen o 25-30 -=/. 


kolonie upływa 


ILVIT 


Istnie 


z dniem | 
49 


r. 


° 
Dyżury aptek 
dniu dzisiejszym dyżuru: 
ia nastepujące apteki: 
Daszyńskiego 19 Bojarski, 


w 


~ a j Ą ańsk 37 — Cvmer, Piot 
jedwabniczo - galanteryjnych KR 235 — Antata Śrołach. 
oraz sklepów detalicznych Centrali Tek a 51, Zqierską 146 — Niewia: 
z . f owska, Nowotki 12 — Pawlu 
stylnej — na terenie całego kraiu kiówica, Hyzożikaka 56-— Trawr 
11738 | kowska, Dabrowska 24b — U- 
!| rieszkowski 


m soene 


|_|_———— m— 


KOŁA | zerowe Z ŘŘŘ 
R PTZ O 0 


ZJEDNOCZONE ZAKŁADY 

SUCHEJ DESTYLACJI 

zatrudnią KSIĘGOWYCH 
Oferty wraz z życiorysami 
f Fódź, 


PRZEMYSŁU 
DREWNA w Łodzi 
na doqodnvch 
należy 

Sg 71-4 


warunkach, 
kierować do Działu 


"-"naryaąlnaorn nl. EETA N'y 55 
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SPÓŁDZIELNIA PRACY 


GORSECIARSKO — BIELIŻŹNIAPSKITJ 


„GORSECIAMKA« 


' © 
z odp udz Łodzi 


ul Narutowicza 
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A fekomie z i | g ZSRR 
sgar a Ciekawie zopowimd ain się | aport w ARM 
TEATR KAMERALNY f - TANNI TWĄ 
powt Zora imprezy sportowe w Warszawie 
Łódź Daszyńskiego 34 |" p | 
Dziś o qodz. 19.15 premiera wW d 22 ji Ą 
komed Scribea --SZKLANKA miu ipca Ą 
Woi rt iè- |widziany jest ist około 30tujspoły kola stóre w rigśgu| 4 
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Z cieplarni zaprowadził gośći do wsi. Po obu stronach 
ulicy ciągnęły się solidnie zbudowane domki — po 
środku znajdowała się szkoła oraz czytelnia. 

Za domami widniały mocne zabudowania oraz plecio- 
ne płoty dużych sadów. 

Nasza wioska liczy sobie blisko dziewięćdziesiąt lat. 
Założył ja z towarzyszami mój dziadek nieboszczyk — 
z duma objaśniał Karpow. — Przybyli tutaj zza Baj- 
kału szukać lepszej doli. Oczywiście dziad jej nie do- 
czekał, ale ojciec mój natomiast dożył socjalizmu. 


Go 


© 
nie 


zajrzeli do jedne 


zastali 


front 


inni 


go i do drueiego domu, ale 


mężczyzn. Bardzo wielu odeszło na 

Pozostali pracowali w tym okresie przy połowach, 
konwojowali do powiatu transporty 
now który już po raz drugi odwiedzał Dolna Sazanke, 


zrybą. Batma- 


witał się z gospodyniami i dziećmi, jak stary znajomy, 
pokazywał towarzyszom ogrzewające dom rury, przez 
które docierała woda z goracych źródeł. 


— Latem korzystają tu z elektryczności — opowiadał 
Batmanow. — Iwan Łukicz zbudował na rzeczce małą 
hydrostację. 

Iwan Łukicz — jest bardzo pomysłowy. Spełnia 
nawet funkcje doktora. Wstapcie do starego Trifona, 


a naopowiada wam cudów, — powiedziała pewna ko- 
bieta 

-= Bo ja towarzyszu, nasza wode zawiozłem do No- 
wińska i Rubieżańska, ażeby zrobili analizę — tłuma- 


cierpiący 


czył Karpow. — Poradzili, ażeby na reuma- 
tyzm brali kąpiele. Ponieważ stary Trifon chorował już 


od dawna na reumatyzm — poradziłem mu ażeby za- 


czął się leczyć tą wodą. Bardzo mu pomogło i od tej 
pory i inni zaczęli się kurować. Zresztą rybacy prawie 


wszyscy cierpią na reumatyzm. Dlatego jak tylko wra- 
cają z połowu — natychmiast bforą kąpiele na nogi... 

Mieszkańcy wioski witali Batmanowa i jego towarzy- 
szy gościnnie, ale z pewna rezerwa. W ich snairzaniach 


i rozmowach taiło się ukryte pytanie: — Po co przy- 
jechaliście dobrzy ludzie, czy tylko aby na nas popa- 
trzęć 1 siebie pokazać? 


<a Gzy zauważyłeś, że Karpow nie zaprasza nas do 
siebie? — szepnął Aleksy do Beridzego. 

Katpow jakoś niechętnie zaprowadził ich do swego 
domu, 

Jtworzył furtke, przepuścił gości i dopiero wszedł 
za nimi. Twarz miał pochmurną. Żona jego młoda kn- 
bieta o żywych brązowych pczach przyjęła. gości nie- 
uprzejmie, a na męża nawet nie spojrzała. Dwie dziew= 
czynki — jedna cztero, a druga sześcioletnia, o żywym 
jak u matki spojrzeniu chowały się za jej plecami. 


Beridze spojrzał na świeżo bielone ściany, sufit, ną 
białe podłogi, zakryte starannie wypranymi chodniez- 
kami i pochwalił czystość. Gospodarze jednak miiczeli, 
a rozmowa nie kleiła się. Batmanow przywołał do sie- 
bie dzieci i poczestował je czekoladą. Przypadły do nie- 
go z ufnością 
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